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W atrząsające sceny.
  Paryż, 22 maja.

: Zwłoki zabitego ministra B e r t e a u x  prze
wieziono w automobilu do ministerstwa wojny, 
poczem bezzwłocznie zawiadomiono o nieszczę
ściu małżonkę ministra. W pierwszej chwili po
wiedziano jej jedytie, że mąż jej jest ciężko 
ranny. Pon eważ vb .akżn pani Berteaux bta- 
nowczo żądała, a 'i»jj ją zaprowadzono do ran
nego, aby mogła gi pielęgnować, trzeba było 
wyjawić ,ej cał-j pi»wdę. Gdy wraz z synem, 
córką i zięciem weszła do sali, w której zło
żone były zwłoki, rozegrała się taro w s t  rzą r ar 
j ą c a  s c e n a .  Pani Berteaux rzuciła si* aa 
zwłoki i wybuchnęła nerwowym płaczem. Po
nieważ zwłoki miuistra są strasznie poszar
pane, nie zdjęto z nich zasłony nawet wobec 
lOdzńry. Pi zez czas dłuższy nie można było 
pani Berteaux oderwać od zwiok rcęża, pozwo
liła się odprowadzić dopiero, gdy sam prezy
dent ł  illie śres zaczął ją uspokajać i podał jej 
ramię. Wróciwszy do domu, pani Borteanx dc 
stała nowych ataków nerwowych i ciężko za
chorowała.

Wyjaśnienia Traina.
Paryż. 22 maja.

Awiatyk Trąip i towarzyszący mu w tym 
locie majaki B o n  n i e r  wyszli z katastrofy tej 
z u p e ł n i e  b e z  s z w a n k u ,  nie oanieś>i na- 
w n t n a j m n i e j s z y c h  obrażeń cielesnych 
Zdołali oni wydobyć się z rozbitego aeroplanu, 
zat. n jeszcze n odeszła pomoc dla oliar kata
strofy. Tram był jednakże tem, co się stuło, 
tak przerażony, źe w pierwszej chwili słowa 
przemówić nie mógł i biegał tylko w koło. jak 
obłąkany. Gdy «if wreszcie uspokoił i gdy na 
miejsce katastrofy przybyła komisya sądowa, 
zdał obszerme sp u w ę z ostatnich chwil lotu i 
z przyczyn katastrofy.

Tiain skrada całą winę na p o l i c y ę ,  pm 
b l i c z n o ś ć  i g w a ł t o w n o ś ć  wi a t r u .  Pod
czas lotu groziło -mu niejednokrotnie poważne 
ni. bezpieczeństwo, za każdym jednau razem zao- 
fał pokonać przeciwności. Tymczasem publicz
ność p r z e ł a m a ł a  b a r y e r y  i k o r d o n  
p o l i c y j n y  i w t a r g n ę ł a  na p o l e , w z l o 
tu.  Gdy więc. ,nie mogąc już dłużej waiczyć 
z silnym prądem wiatru, zastanowił motor i za
mierzał opuścić siępua ziemię, spostrzegł nowe 
oiebezpicczeństWłO, miayjowieie, że -spadłby 
niechybnie na stojący w nem miejscu tłum pu
bliczności. Okoliczność ta zmusiła go do ponow
nego puszczenia w rneb motoru Tynnzasem 
zalegającą plac wzlotu publiczność ogarnęła 
p a n i k a ,  setki osob zaczęły w przerażeniu 
bi°gać po placu, a potraciwszy głowy, biegły 
właśnie za aeroplanem i ciągle pod niib się 
znajdowały, Pragnąc uniknąć nieszczęścia Tram 
zawrócił nugle, .aby wylądować w inneno miej
scu i wówczas spadł na i n n y  z a s t ę p  pu-  
p l i c z n o ś c i ,  którego przedtem ni6 dostrzegł.

^rain twierdzi, że katastrofa ta nie byłaby 
nastąpiła, gdyby polieya ścisłej była u trzy my- 
wałt porządek na polu wzlotu i gdyby nie by
ła pozwoliła tłumom przełamać kordonu i wtar
gnąć niema) uo sam środek pola wzlotowego. 
Zarządzenia policyi były z u p e ł n i e  n i e d o 
s t a t e c z n e  i to w głównej mierze spowodo
wało katastrofę.
Oficyałny biuletyn o stanie zdrowia prezydenta 

gahineti Moniea.
Pary*:, ?j> maja.

Dr C r o n c. o n, lekarz prezydeata gabinetu 
Monisa, wydał o stanie jego zdrowia następu
jąc/ biuletyn:

Premier ma złamaną w dwóch m iejscach 
prawą nogę i ciężkie us?Ł idzerią na głowie, 
zwłaszcza na twaizy. K o ś ć  n o s o w a  j e s t  
r o z b i t a ,  p o w i e k i  <?ą p o p r z e c i n a n e ,  
oczy jednakże ocalały ’0Drzecinana jest także 
c h r z ą s t k a  nosowe. Ne czaszce uszkodzeń nie 
stwierdzono, natomiast stwieiuzonc silne uszko
dzeń^ wewnętrzne. W tej chwili stan premiera 
nie jest bezpośrednio &roźuy, lecz możliwość
komplikacyi n.e jest r.ykluczona. W najlepszym 
nawet razie przebieg leczeni * p o t r w a  s z e ś ć  
t y g o d n i ,  u  śmierci ministra wojny dotych
czas Monisa nie zawiadomiono.

Żałoba w Paryżu.
Paryż, 22 maja.

Katastrofę w lssy les Moulineaux odczuwają 
tu powszechnie jako n i e s z c z ę ś c i e  n a r o 
d o we .  Wszystkie koncerty, przedstawienia tea
tralne i zabawy zostały o d w o ł a n e .  — Przed 
gmachem ministerstwu wtjuy zgiomadziły się 
tłumy publiczności, które długo tam stały z od- 
krytemi głowami i w ^upełnem milczeniu, tak 
samo przed mieszkaniem prezydenta gabinetu. 
Cała ludność ozazujo dla ofiar katastrofy głę
bokie współczucie Redakcya „Pei.it Parisien", 
która urządziła ten konkurs wzlotowy, od  w o 
ł a ł a  g o  i dotychczasowe jego wyn'ki uznała 
za nieważne.

Paryż, 22 maja. ‘
Całe miasto pozostaje pod w rażeniem stra

sznej wczorajszej katastrofy na placu wyścigów 
aeroplanów. N? placu tym znajdowało się w 
chwili katastrofy około 200.200 osót. Trudno 
opisać p a n i k ę ,  jaka powstała w cnwib, gdy 
aeroplan spadł na publiczność. Rozgrywały się 
wówczas wprost dzikie sceny. Tylko mewiele 
osób w uajblizszem otoczeniu ministrów miało 
tyle przytomności, że r z u c i ł o  s i ę  n a  z i e  
mi ę  i  w ten sposób uniknęło losu obu mini
strów.
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byH z&sSat, żu Oruppi, z którym w poromnrie- 
Dia Berteans przygotowywał organizac/ę ratun
kowej kolumny .marokańskiej, jest powołanym 
do wzięcia odpowiedzialności za potrzebne za
rządzenia. /•  ' "

2 n a  «v&3faesn.
-  Kranów, 22 maja.

Mimo, ie  zebranie powiatowe stronnictwa ludo
wego uchwaliło na okr^g podmiejski krakowski po- 
jtawic tylko jednego kandyaata w osobie p. W ó j 
c i ka ,  a drugi kandydat Włodzimierz T e t m a j e r  
z całą lojalnością ustąpił, włośolaństwo powiatu 
krakowskiego nie cnce się zgodzić na fen stan rze
czy. —  W ostatnich dniach odbył się dały szereg 
konferencyj i zgromadzeń, na któiych zapadły u- 
chwały, podtrzymujące kandydatmę Włodzimierza 
T e t m a j e r a .  Z uchwałami temi ogół wyborców 
okręgu krakowskiego będzie się musiał l !czyć po
ważnie.

0 jednego zpstęecg pusła.
W jednym kierunku nie doszło jeszcze do poro- 

s um-enia między narodowymi demosratami a grupą 
ks. Stojaiowskiego, m'anowicie co do kandydata na 
na zastępcę posła w c h r z a n o w s k i e m .  Kaniy- 
duje tam, jak wiadomo, na posła ks. £ t o j a i o w- 
s ki ,  pc pierany tak przez „Wieniec i Iczczółkę*, 
jak i przez wszechpolską „Ojczyznę1*. Natomiast 
na Zastępcę posła (ks btojałowskiego) przeznacza 
„Wieniec i Pszczółka- p. Mieczysława B i a ł k o w 
s k i e g o ,  urzędnika magistratn krakowskiego, „Oj- 
czyzna1* zaś p. Tadeusza T a b a c z y ń s k i e g e .  
Możeby urządzić wybór „ścisły** między tymi dwo
ma kanoydataml na zastępcę posła ?

Zgromadzenie w Tarnowie.
W Tarnowie odbyło się wczoraj zgromadzenie 

zwołane przez burmistrz , dr Tertila. Dr Tenrtil ka
tegorycznie zaprzeczył, jnkooy miał zatniar występo
wać z psrtyi wszechpolskiej. Kandyduje na pro
gram narodowej demokracyi i od tego programu 
nie odstąpi.

Z ruchu wyborczego we Lwowie.
W ostatnich dniach odbyło oię kilka zc.rań pu- 

bi cznycn na których staja li kandydaci. Między in- 
nemi oaDyło się nadzwyczajne walne zgromadzenie 
Związku samoistnych przemysłowców, rękodzielni
ków i kupców lwowskich, celem omówienia postu
latów do kandydatów narodowych na wszystkie 
okręgi lwowskie. Zeorania przewodniczył prezes 
Zgórski, a na sali zjawili się kandydaci: proiesor 
BoszNwssI, dr Battaglia, dyrektor Tomaszewski, 
proiesor Bnzek i proiesor Chlamtacz. Wydział To
warzystwa przedłożył propczycyę poparcia następu
jących kandydatów: w okręgu I. profesor R o s z 
k o w s k i e g o ,  (kontrkandydat dr L i s i e  w i o  z), 
w okręgu IL dr B a t t a g l ł ę ;  w okręgu TY. mi
nistra GI ą b ń s k i e g o; w okręgu Y. dyrektora 
T o m a s z e w s k i e g o ;  w okręgu VI. profesora 
B u z k a ;  w okręg j  VII. profesora C h l a m  t a c z a .  
Po dłuższej dyskusyi uchwalono te wszystkie kan
dydatury.

Również na posiedzeniu Koła mieszczańskiego 
lwowskiej Rady miejsLlej zapadła uchwała, aoy 
u?Ta zańs-wo lwowskie udzieliło jak najenergi- 
ozniejszego poparcia przy wyborach we Lwowie 
kandydatom wyżej wymienionym. .

r  ize a Narodowa** donosi, że z ramienia grnpy 
katolicko-narodowe] sta,e w L ol ę g . we Lwo wie 
profesur R y d y g i e r ,  który zdecydował się joż 
kandydować

Minister Zaleski o kanałach.
Czy., my w „Gazecie Narodowej": OnegJajsze 

•prawozdarie ze zgromadzenia wyborczego w Brze- 
caoacn, na którom przemawiał minister dla Gaiicyi 
Waeł.w Z u l e e k i ,  :andydojący o mandat poe.l- 
skl a okręgu 29 Brzeżany-Rohacyn, nznpelniamy 
jaszcze ważnym szczegółem. Mianowicie - minister 
? -lesai i  omawiając r gospodarczego stanowiska 
sprawy komunikacyj, stwierdził, że sprawa b u d o- 
w y  k a n a ł ó w  w o d n y c h  w Ga  1 i c y i ,  któ-sj 
Die spuszcza a oka, znajduje się na najlepszej 
drodze.

Kandydatury Ukraińców.
„Ni rodny komitet*1* zat i-rdzil w dais sym ciąga 

kandydatury w nacępującyeh okręgach:
Okręg 66. Peczeniżyn-Kołomyja-Kuty-Kossów-Ot- 

tynia: Romuald Da r ni n ,  sędzia w Zabłotowie jako 
zastępca po la.

Okręg 60. Buczaez Monasterzyska-Podhajce: di 
Włodzimierz B a c z y ń s k i  ze Lwowa, jako zastępca 
posła.

Okręg 27. MlSaca: Drohobycz-Buczacz-Bolechów- 
ikule: Włodzimierz K o b r y n ,  ędzia.

(Korebpoiidenuye „N. Ref.")
Nowy Sącz, 20 maja.

Na zebraniu socyallstycznem w Domu robotni
czym przemawiał jaka kandydat dr Z. Mare*~ z 
Krakowa. Obrzucił on błotem cale Koło polskie. Ne 
bezstronnych słuchaczach, a tych było sporo, mon a 
i i a  Marki, wywarła wrażenie ujemne.

Narodowi kandydaci odbyli zebranie, na którem 
Uznali, że stawienie trzeciego kandydata, wobec 
k&ndjidatur dra G e r m & n a  i Ma r k a ,  byłoby 
rzeczą niebezpieczną. Wobec tego uznano za ko
nieczne zaniechać wszelkiej akcyi na własną 
rękę.

W dniu wyborów 13 czerwca wyjechać ma na 
wieś przesz) > 30 komisarzy. Z tego powoda dają 
się Błyszeć głosy niezadowolenia, Iż stracą oni pra
wo głosowania w mieście.

Jaało, 21 maja.
Sledm miast okręgu 24 na zjeździ® delegatów 

w Jaśle jednogłośnie nchwaliło kandydaturę prof. 
W. L. J a w o r s k i e g o .

która w miarę ożywienia się atakOv, osiągała chwi
lami momenty wprost niezwykłe. . Z najzimniejszą 
kiwią nawet w chwilach, kieay mcżliwość łatwego 
zdobycia bramki mogłaby podziałać żywiej vna spo
sób gry, niezrównani w stonowaniu i podawaniu 
piłki, wzorowi w ataku, a nie mniej też w obronie, 
dali nam członkowie „Aberdeen" obraz prawdziwej, 
z nienagtnna elegancyą prowadzonej walki.

Rola Anglików prawie wyłącznie ograniczała się 
ao ataków, każdym razem świetnie obmyślanych, 
prowadzonych od pierwszej chwili planowo, z do
skonałą koiubinacyą. w której znać było niewidzia
ne jeszcze w Krakowie zgranie drużyny.

W spokoju też zupełnym zdobywa „Aberdeen** 
po 6 minutach wstępnej walki pierwszy punkt. 
Zraza zdawało się, że „Wisła**, która w sobotę 
wy kazała, że posi tda siły oardzo dobre i rokujące 
piękne nadzieje, nie zdoła utrzymać Bię na pozio
mie gry dnia poprzedniego 1 poniesie zupełną klę
skę, tern więcej, że przeciwnik miał już sposooność 
wybadać jej słabe strony. Tymczasem zgotowano 
widzom WDiOot niespodziankę: wczorajszą grę „Wi
sły** —  z malemi tylko wyjątkami — śmiało mo
żna nazwać świetną, - --

J w tern leży satysfakcja nwui ajSajCh aaWO- 
ddw. Okazało Bię, że „Wisła**, skorzystawszy już 
wiele na spotkania się z Angj.kami w pierwszym 
dnia, starała się zastosować świeże doświadczenie, 
przedewszystkiem w koubinacyi obrony, zmuszona 
przeważnie ao niej przewagą Anglików, Broniono 
się chwilami wspaniale; zwłaszcza bramkarz , Wi
sły" .zyskał w pierwszej części matchu powszechne 
uznanie. Najlepszym dowodem tego był rezultat do 
pauzy, wykazujący 3 bramki na 0 na korzyść 
Anglików.

Bo przerwie tempo gry przyspieszono. Anglicy, 
nieco podrażnieni słabą wygraną, atakują coraz 
żywiej i silniej, nie tracąc ani na chwilę spokoju. 
„Wisła4 utrzymuje »ię nadal na poziomie, a nawet 
wśród pięknej walki' zdobywa jedną bramkę. Od 
tej chwili jednak Anglicy wytężnją jiiy, by nie 
pozostać w dovycbezA»owym stosunku, i w kilku 
lekkicu, subtelnych ataF&cn zdobywają szereg punk
tów, prawie jeden po drugim. - Ostateczny wynik 
17:2 (8:1) przedstawia się dla „WLły" nader chlu
bnie, świadcząc o stopniowem, a ciągłem wyrabia
niu się tego sympatycznego klubu, który przy 
olanowej pracy osiągnąć może pierwszorzędną 
markę.
~ Tromnie zeorana publiczność, która z wielaiem 

zaciekawieniem i n.pięciem przyglądała się zawo
dom, darzyła ras pu raza grających oklaskami.

Wczoraj zwiedzili goście angielscy, ąjruwadzani 
przez członków „Wisły**, miasto, które wywarło 
na nich bardzo podniosłe urażenie. Przed południem 
złożyli Anglicy wieńce dla wyrażenia hołdu M.- 
ekiewiczowi puć pomnikiem w Rynku, oraz Ko
ściuszce na pamiątkowym kamieniu.

Ze  sp o r tu .
„ A b e r d e e n "  — „W isła**.

Dragi azień zawodów mistrzowskiej drużyny 
augielskiej „iioerdeen" z „Wisłą** wypadł baidziej 
interesująco, aniżeli w sobotę. W pierwszym rzę
d z ie  przyczyniła się do tego p5ękna pogoda, wprost 
dla {rających wymarzon i, gdyż chłód i niska sto- 
sunk fo emprraiura przy zachuLorzonem niebie 
aprzy. do ostatniej chwili rozgrzanym żywością 
i szyk] sm temnem gry drożynom, me powodując 
nadm omegę zta jeżenia.

Pomys ne "rarunki atmosfery czre pozwoliły też 
Anglikom rozwinąć doskonałą metodę gry, oraz 
wystąpić z całym zapasem mistrzowskiej ♦c-hniki,

K r o ś * i k a  .
K r a b ó w ,  22  maja.

Z pobytu m inistra Zaleskiego w Krakowie.
Wczoraj przed południem udzielał minister Zaleski 
w biorze delegata Fedorowicza, w gmaebu staro
stwa, audyencyj, na których zostali irzyjęci: dy
rektor kolei radca dwora Zborowski, przedstawiciel 
uniwersytetu Jagiellońskiego, prof. dr KLckt i pruf. 
dr Rosner, prokurator ladca dworu Doliński, st 
radca skrrbn Giatzel, prezydent Stcbelski, radca 
Wędkiewicz,inspektor Potoczek, radca dworu Bi
liński, st. radca budownictwa Czerwiński ks. kar.. 
Trębicki, it. radca gór. Gerżabek, st. inspektor ko
lejowy, radca m. Peltz, przeor OU, Bernardynów 
as. Dunkiew.cz, ks. BaGwender, ks. Słomlńssi, b. 
poseł Sikorski, proŁ Pareński, Józef hr, Potock , 

legaci powszechnego Związku artystów malarzy, 
krajowego Związku turystycznego. Dapntacya Iz Dy 
oandlowo-przemysiowej pod przewodnictwem prezy
denta Dattnera zapytywała ministra o sprawy prze
mysłu naftowego, w szczególności rafinersaiego i 
o przesilenie w przemyśle ropnym.

Przybyła także depntacya R a d y  m. K r a k o 
wa,  z prezydontem dr Leo na czele. Prezydent 
imieniem miasta przywitał ministra i dziękując za 
dotychczasową życzliwość w załatwienia spraw na
szego mis sta, po.ucał je nadal jego epiece.

Wieczór odbył się w sali Grand hotelu bankiet, 
dany przed Radę m, Kranowa na cześć ministra 
Z a l e s k i e g o .  Oprócz prezydenta L a a i wlcepzo- 
rydenia S a r  e g o  wraz z liczuem gronem radców 
miejskich, wzięli jeszcze w uczcie udział: prezes 
akademii hr. Stanisław Tarnowski, rektor uniwer
sytetu Witków Ki, rea .oi akademii sztnk pięknych 
Aksentowicz, ks. prałat Wądoloy, dei. Fedorowicz, 
r. dw. Biliński, starosta Bodn&r, posłowie sejmowi 
Jan Kanty Federowicz, Dan drów ski i dr Landan, 
naczelnicy władz pp.: Stebelski, dyr. Flatau, Zbc 
rowssi, Doliński, Gustaw Ujejski, Glatzei, Rozwa
dowski, Czerw ński, Regiec, Potoczek, Wedkiewicz, 
a nadto pp.: Zoll („enior), Garapich, Edm. Ziele
niewski, Armółowicz, Kowalski, Sikorski, Paygert, 
Paszkowski, Chyliński, dyr. Grodyński, prezesi Datt- 
ner i Tiiies, przedstawiciele prasy miujstowej i 
wieia innych.

Pierwszy toast wniósł prezydent dr Le o ,  wita
jąc ministra imieniem reorezentacyi miasta. Pre
zydent przypomniał, że w r. 1848 ówczesny gn- 
bernator Wacław Zaleski, dziad obecnego ministra 
dla Gaiicyi, obdarzył Kraków autonomiczną repre
zentację mieszą. Obecna Rada miejska uważa się 
więo za dziedriczkę tej antonomii, stora związana 
jest z nazwiskiem ministra, a jakkolwiek miasto 
różne potem przechodziło koleje, wdzięczną prze- 
chuwuje pamięć dla tego, kto jej dziedzictwo to 
przekazał. Minister Zaleski, zarówno na swojem 
obecnem, Wysokiem 1 tak dla nas ważne na stano
wisku, jak na stanowisku wysokńgo urzędnika ml- 
u.steryjmegu, utrzymywał dotrę i życzliwe z Ko
łem polskiem z krajem stosunki i wiele spraw, 
dotyczącycn żywotnych intorebów naszego miasta, 
załatwionych zostało korzystnie, azięki jego interwen- 
eyi. Przede wszy stkiem zabezpieczenie miasta przed 
powodzią załatwione zostało przed kilku tygodnia' 
ml, dzięki życzliwemu poparciu ministra. Ilekroć 
zwracaliśmy się do ministra z prośbą o poparcie 
SDraw miejskich, zawsze byliśmy pewni skutku. — 
Składając ministrowi podziękowanie za tę uczyn
ność, wnosi prezydent toast na jego cześc. (Gorące 
oklaski).

W bardzo serdecznych słowach dziękował mini
ster Z a l e s k i  z serdeczne przyjęcie, jakiego do- 
znsł w tym Krakowie, z którem związane jest na
zwisko jego dziadka, w Itćrym pracował oiclec je
go i on sam z którem związany jest węzłami tylu 
wspomnień, że czaję jię Krakowianinem. Z prawdzi- 
wem zadowoleniem śledzi rozwój Krakowa na polu

naaki, wiedzy, kultury pulsk.sj, a w ostatnich cza
sach także na polu ekonomicznem i przemysłowem. 
Miasto rozwija cię coraz więcej pod rządami olec- 
nego prezydenta, a niebawem ^przyjdzie czas, że 
d r o g i  w o d n e  z b l i ż ą  t o  m i a s t o  do z a 
c h o d u ,  że staiie ono w pośrodku między prze
mysłem zachodnich prowiucyj i wschodnią częścią 
kraju. Toastem „Niech żyje Kraków l" zakończył 
minister śwoje nrzemćwlenio, kilkakrotnie żywemi 
przerywane oklaskami.

„Wśród ożywionej rozmowy przeć: ągręio się zgro
madzenie do późnej godziny^

Kulinarna część przyjęcia i anżo tranie ba u- 
kietu wypadły kn powszechnemu zadowoleniu.

W nocy odjechał minister Zaieski do Wiednia.
Z niedzieli. Ostatnie, tak burzliwe ł obfite w 

deszcze 'dnie ubiegłego tygodnia, nie rokowały 
choćby pewnej zmiany ua lepsze —  na niedzielę. 
Obawy ' te jednak okazały się o tyle płonne, że 
dzień wczorajszy minął bez deszczu, a nawet —  
mimo dość niskiej temperatury — zachmurzony 
widnokrąg przetarł się po południu, przepuszczając 
promienie słońca, które potokiem światła oblały 
świetnie zazielenione mnie jól i rozkwitające ko
rony drzew. Mimo dotkliwego nawet chiodu ruch 
na plantacyach i ulicach wzmagał się przed połu
dniem z Każdą chwilą, jakkolwiek nie rozwinął się 
taa okazale, jak w poprzednią, piękną niedzielę. 
Po południu dopiero zwabiło słońce i wiosennem 
tchnieniem przepełnione powiętrze miedzkrńcow Kra
sowa na Błonia i plautacye^.^OKoło godziny 6 po 
południu ciągnęły długie MHitog: tłumów ne Bło
nia, gdzie odbywał się bardzo inueresuiący mateh 
footballowy drużyny angielskiej „Aberdeen" z „Wi- 
słą“. <• 1

Z  tea tru  miejskiego. W tygodniu bieżącym p. 
Kamiński gra trzy świetim role swoje; jutro Eu- 
stacnego w „Sąsiadce", we czwartek rejenta w 
„Panu Damazym" Bhzińskiego a w sobotę słynną 
rolę swą w „Bogatym wnjadzku". W próbach 
wznowienie rosyjskiej kumedyi Ostrowskiego „In 
tratna posada" z uduiałem p. Kamińskiego.

W Izoie rękodzielniczej odbyło Bię onegdaj po
siedzenie wydziału pod przewodnictwem p. Koso- 
buckiego. Omawiano sprawy kwesiyonarynsza, ro- 
zesłauego przez ministerstwo handlu za pośiedni- 
ctwem tnt. magiutratu w przedmiocie usunięcie 
braków w obowiązującej dziś ustawie o przemy
słach budowlanych; do miejskiej komisyl dla popie* 
ania przemysłu' fabrycznego i  rękodzielniczego w 

Krakowie wybrano p. Kazimierza Dłużyfs&iego ja  
czlonsa, a M Uibanskiigo na zastępcę. Następnie 
rozpatiywano sprawę zorganizowania g.emium 
księgarzy w Krakowie i gaMcyjsKiego stów. przom. 
eksporterów nierogacizny z siedzibą w« Lwowie, 
tudzież spranę e .entualnogo wyłączenia szlifler- 
stwa z punktu 4  ust. 3 § 1 ust. przem

Stowarzyszbiiie kupców i młodzieży handlo
wej W Krakowie oaDyło, jak krótko wczoraj do
nosiliśmy, w sobotę doroczna walne zgromadzenie 
w łokaln własnym pod przewodnictwem prezesa 
radcy Poręoskiego. W dyskjsyl nad sprawozdaniem 
z czynności dyrekcyi i wydziału za rok 1910  
wzięli udział pp. Siekielski, Bilikiewicz i Halski. 
W sprawozdaniu podniesiono,- żo stowarzyszenie 
znajduje się W przededniu połączenia s'ę z Kon 
gregacyą kupieckij. Na ce^ przytulisko odbył się 
w stycznia bal kupiecki, przynosząc czystego zyska 
964 koron. Jako domobiejszą dia współpracowni
ków handlowych sprawę należy podnieść zaiożenie 
przez wyuział „Samopomocy" dla nich na wy< aaeł 
czasowego braku zajęcia zarobkowego. Inslytucyę 
tę wprowadził Wydi lał w e*.cie w oD rębia stowa
rzyszenia w etyczni^ 1911.' dtOWArzyszantę wzięło 
udział w obchodzie 600-lei.niej rocznicy założenia 
traKowsklej aongregacyi kupieckiej. Na Dar grun
waldzki złożyli członkowie ogółem 2233 koron 
i kwota ta przekazaną zostata Towarzystwa SzKoły 
Ludowej. Stowarzyszenie liczy 14 honorowych 
cziOuków, 341 rzeczywistych i 24 wspierających. 
Sprawozdanie kasowe za roK 1910 wykazuje w do
chodach 1 rozchodach 14.047 koron. Sprawozdanie 
przyjęto i wydziałowi udzielono abnoletorym Przy 
wyborach dyrekcyi ł wydziału oświadczył dotycn- 
czasowy prezes Porębski, że z powodu choroby 
godność prezesa przyjąć nie może. Uproszony 
jednak przez ogół zebranych ze względu na jego 
wielkie zasługi dla Biowarzyszenia, rezygnacyę co
fnął, wobeo czego został znowu wybrany jedno
głośnie prezesem, zaś wicepiazesem wybrany został 
p. Ignacy Streur, sekretarzem Franciszek Okoń, 
skarbnikiem Karol Jarosz, gospodarzem Bogusław 
Etgens, bibliotekarzem Franciszes CleszynsKl. Do 
wydziału weszli pp. 3olesiaw Bilikiewicz, Józei 
Bramer, Jan Daum, Mieczysłat Droptowski, Roman 
Gorgolewski, Ludwik HaiBki, Walenty jakubowski, 
Antoni Kizyżanowskl, ALkoander Świątkowski, 
Franciszek Martin, Władysław Panek, Zenon Skal
ski, Jan Siekierski, Hipolit UrDański, Jan W il
czyński i Inni. Do komłsyi kontrolującej weszi’ p. 
Marceli Dutkiewicz, Michał Dylski, Józef Hottowy. 
Po wyborach podziękował prezes gościom za liczne 
przybycie i na ten, zgromadzenie rozwiązał.

Pośw ięcanie robót kanalizacji Wisły. Wczo
raj odbyto się uroczyste poświęcenie robót przy 
kan ilizacyi • Wisty pod Krakowem przy udziale 
licznych uczestników. Po odprawionej mszy o go
dzinie 9 na Skałce udali Bię zebrani goście na 
brzeg Wisły obok gazowni, gdzie od odświętnie 
przyptrojonego cłtarza, zbudowanego z uarzędzi ro
bót. kanalizacyjnych, przemówP do zebranych przed
siębiorców, urzędników ekspozytury dyrekcyi budo
wy dróg wodnych i robotników ks. przeoi Fedo
rowicz, poczem dokoDał aktu poświęcenfa. W po
łudnie odbył się uroczysty obiad w Grand ho.ola, 
w którym wzięli udział oook przedsiębiorców i ca
łego ich personalu wszyscy urzędnicy dyreu kyi 
budowy dróg wodnych. Wygłoszono szereg toastów 
i podnoscono, że w kraju naszym po taz pierwszy 
przedsiębiorcy polscy siłani czyBto pcskieml mają 
dokonać tak wielkiego dzieła.

Z Tow. technicznego. We wtorek 2: maja o 
godzinie 7 wieczór odnęózie posiedzenie towarzy
stwa. , Na porządku dziennym: reteraty pp. W, 
Kaczmarskiego „Przeobrażenie tramwaju krako
wskiego" i p. Mensa „O placach i balach tai go- 
wych w Krakuwie". Goście mile widziani.

Związek polskich footbailistów  Wczoraj przed 
południom został zawiązany w Krakowie Związek 
footbailistów polskich z inieyatywy klubu sporto
wego „Wlała". Wybrano tymczasowy zarząd, w któ
rego skład weszli pp-. dr Beaupró jako prezes, 
proiesor Łopuszański, inżynier Rolle i Januszewski, 
jako wiceprezesi, jako sekretaiz p. Weyssenhoff.

Wypadek pr*y grze w oiłkę. Wczoraj po po
łudniu grało kilku uczniów gimnazyalnych na Bło 
mach w piłkę nożną. —  Podczas podawania piłki 
nderzył jeden z grających 16-ictniego ucznia gi- 
mnazyalnego, Stanisława Jadźwicznago tak fatalnie, 
że nadwerężył torebkę stawową w stawie biodro
wym. Jadźwiczkiego sprowadzono na pogotowie ra
tunkowe, gdzie go zaopatrzono.

Kradzież automobilu. Były szofer firmy dorożek 
automobilowych Józefa Gnzikowsalego, - Stefan N,, 
wyjechał wczoraj na samochodzie, wartości 6.000 
koron, będącym własnością tej firmy, i znikł bez 
śladn. ■ '» -

Włamanie. Wczoraj WiuCzurHiu włamali Bię nie- 
wyśledzeni dotychczas • sprawcy do mieszkania 
Chiela Spiegla, pośrednik* w sprzedaży zło.a i 
srebra,. przy ulicy Miodowej pod 1. 15 i skradli 
srebrną cukiernicę, 12 srebrnych Iiubków, 2 sre
brno Lomiczki, oraz fkrzypce. Złodziej'* weszli do 
mieszkania przez okno łaz'anki, wydostali się zaś 
oknem od ulicy I zniknęli bez śladu, *

Dotkliwe poparzenie. >V7czoraj w isiorem  po
parzyła się bardzo dotkliwie 14-letnia Wanda 
Sokołćwn* z powodu przewrócenia się maszynki 
bpirytusowej. Po zaopatrzeniu odwieziono ją do 
szpitala św, Łazarza

Wyjeździła się za wszystkie uzasy. Przekupka 
z Krowodrzy nazwiskiem Sowa, wynajęła w sobotę 
wieczorem doróżhę i zuczęła się obwozić po różnych 
reucauracyach. Gdy już poczęło świtać, dorożkarz 
zażądał zapłaty za całonocną jazdę, z czego jednak 
poczęła pani Sowa kpić na dobre, zaznaczając, że 
niema na „jakieś tam dryndy"  ̂pieniędzy. Nato
miast pełniący służuę komisarz ns inspekcyi polf 
cyjLej nie tak figlarnie obszedł się znów z panią 
Sową i  kazał ją przj trzy muó w aresztach.

Pobicie. Wczoraj wieczorem pobili nieznani spraw
cy 29-ietniego atróża, Karola Wójcika, i zadali mu 
głęooką, sięgającą aż do koici raLę na skroni. — 
Rannego opatrzyło pogotowie ratunkowe. H

  Poniedziałek, 2 ż'.M aja 1 9 J 1
t. ^

Wfśle, inżyniera komumkacyi Mieczysława Mar* 
szewskiego. Od p. Marszewskiego zażądano złożenia 
kaucyi dodatkowej w sumie 30.000 rubli, co łą-; 
czLie z kaucyą, złożoną poprzednio, wynosi 130.000  
rubli Po złożeniu 30.000 rubli, inżyniera Mar- 
szewskiego uwolniono wozoraj z więzienia, w któ
rem był internowany od jedenastu mies{ęcy. —

W sorawie zagadkowego morderstwa staruszki 
Boruckiej przy ulicy Swiętokrzysk ej aresztowano 
sublokatora tejże, elektrotechnika. Poszlaki jednak 
przeciw niemu są jak dotąd tar Izo słabe.

K atastrofa kolejowa. Z Prag. telegrafuj;,: M.ę- 
dzy stacyami V. Yeseiy i Smidar w poł. wykoleił 
się pociąg i spadł z nasypu ° 13 osób odniosło 
ciężkie i lekkie okaleczenia. -

Z S a d o w y  donoszą. Przjoayiią katastrofy kô  
lejowej w pooliżu miejscowości Smidar, w której 
17 osót odniosło rany, był zły stan toru kolejowe
go. Okazało się, że prcgl były p r z e g n i ł e  iuŁ 
spróchniałe.

Tunel podwodny do Lido. Z Wenecyi aouoszą: 
Powstał tu projekt zbudowania tu ela podmorskie
go, któryby łączył Wenecyę z wyspą Lido. Tunel 
ten miałby długości 3o00 metrów, a szerokości 10 
metrów i znajdowałoy się 15 metrów pod duem 
morza. Koszta budowy wynosiłyby 12 milionów li
rów. Kolej eiektryczoa przewoziłaby nim polról 
nych z Wenecyi do Lido w 4  minutach.

Pierścień ZL 80.000 koron. Słynny pierścień 
Essexa. darow any przez a n g ie lsk ą  króluwę Elż >iete 
je j 08iawioneran faw o ryto w i, został w czoraj w Lon
dynie sprzedany mt licytacyi w halli licytacyjnej 
Christiego. Nabyi gc Duyeen za  82.000 koron.

- L  Krzeszowic donoszą nam: Dnia 14 maja b. r. 
urządził Zarząd tutejszego Koła Towarzystwa szko
ły ludowej, uroczysty obenod Konstytucji 3 Maja. 
Wcześnie ranc zapowiedziały strzały moidzi arzowe 
tę uroczystość, a o godzinie 9 30 ruszył liczny 
pochod, z muzyką, w strojach narodowych, w skład 
którego wchodziły na czele dziewczątka w strojach 
krakowskich, następnie w białych sukienkach, da
lej szKoły z Krzeszowic i okolicznych gmin, dro
żyna Kościuszkowska, cechy rzemieślnicze, rady 
gminne, Towarzystwo gimnastyczne krzeszowickie 
dofeoi i  straże ogniowe, do parafialnego kościoła 
przepełnionego miej cową i okoliczną ludnością, 
gdzie miejscowy ks. katecheta odprawił nabożeń
stwo, a ks.‘ proboszcz wygłosił okolicznościowe la
tanie. Pcdczaa naoożeństws ’ odegrano „Elegię" 
Hermanna „Ave Maria" Gounoda i ’ „Boże coś 
Polskę", a po nabożeństwie, przed budynkiem gmin
nym wygłosił dr Wróbel z mównicy, w obecności 
prezesa miejscowego Sokoła i naczeiu^a gminy, 
odczyt „O znaczeniu Ronstytucyi 3 Maja". Cały 
oocnód wypadł pod Każdym względem wspaniale i 
nader uroczyście, a tak w kościele, jak na niicacn 
i piautach, którędy pochód kroczył, panował wzo
rowy porządes, mimo bardzo licznie zebranej pu- 
oliczności.

W przeddzień odbył się w ipU itady gminnej 
w Krzeszowicach wieczorek patryotyczny kn ucz
czenia rocznicy. Wśród BZCzerego nastroju wyczer
pano program , na który złożyły się: słuwo wstępne 
wygłc3zoue przez adwokata ar Rybackiego, kwar
tet smyczkowy, zorganizowany przez dr Jana Wal- 
kowskiego, tatejszegc lekarza, deklauacye p. Paty
ny, śpiew chóru miejscowego pod batutą p. Józe- 
fika, oraz z przejęciem i rutyną odegrany jeduu- 
aktowy dramat p. t. „X Pawilon" przez miejscową 
kształcącą Bię młodzież.

Straszny w yiddek. Z Tarnowo donos* nam nasz 
aoreonoo lent; Tragiczny wypadek wstrząsnął dzi
siaj lniedzkańcami uas/.ego mia pa. Czteroletnia cf 
reczLa oaczelnika poczty p, Lindego wysza ze słu
żącą do ogrodu p. Wróblewskiej, przytykającego 
do Dudynkn pocztowego, i tutaj przy marze za
częły się bawić. Siaby mur, koło ktorego się ba- 
wiouo, r n n ą ł i na biedne dziecko bpsdla m< na 
cegieł, ' D i o t ą o  j ą  ś m i e r t e l n i e  n a  mi e j -  
s c u. Dziewczynka została z a b i t a ,  a słnżącr do
znała poważnego obrażenia nogi. Jest wprost nie
słychanym — a to tylko może się przytrafić w 
Tarnowie —  aby mar, Loło którego bawiły się 
zwykle dzieci, był zbudowany z cegieł, nłożonych 
jedno, na arngicj b e z  s p o j e n i a  w a p n e m .  
Ten straszny wy.aaak, powodujący śmierć dziecka, 
powinien wr iszcle przypomnieć policyi miejskiej 
jej obowiązki.

Oświęcim, 21 maja (Obchód narodowy. Pożar) 
Staraniem T. S. L. odbyły się w kilka większych 
gminach naszego powiatu popularne odczyty dla 
ludu ku .ucaczeniu wielkiej rocznicy dziejowej. 
W pracy tej przyjęło żywy ndział tnt. nauczy. 
ciol8two. Każdej niedzieli kolejno w innych gmi 
nacb, pouczano lad o znaczenia konstytucyi 3 maja. 
Taaie odczyty odbyły się w Dworach, gdzie prze
mawiał p. Gancaiz, w Broszkowicach mówił p. 
Dziób, w Rarmężacn łącznie z Pławami wygłosił 
odczyt p. Serwo SaLi- w Morawicach p. Rzeszódko, 
w Przecles ynie p. Waga w Babicach p. Motoski, 
w Skiedniu rączn' > z  W liczko wicami ks. Łabęaź, 
w Rajsku wreszcie, gdzie przyjęło ndział tamże 
tut. kółko śpiewackie, wygioBił bardzo sumiennie 
opracowany odczyt p. Jekubieo.

Dziś w niedzie'; odbyła się taka popularua uro
czystość dla indu w Oświęcimiu w dużej sali ho
telu „Herza". Słowo wstępne wygłosił z pizejęciem 
us. Łabędź, tuk kółko śpiewackie wykonało kilku 
stosownych pieśni chóralnych, a w końcu amatorzy 
odegrali sztuczkę Jadwigi Strokowej „Za Sztan
darem". h ‘ ,

W ubiegłym tygodniu wybuchł we wsi Brze- 
zińce obok Oświęcimia, pożar W płonącej chacie 
leżała chora scaruszKa 73->eti.<a Wiktoryn Ryczko, 
która oległa ciężkiemn poparzeniu 1 n a s t ę p n i e  
z m a r ł a .  Do zlokalizowania pożaru przyczyniła 
się nowo zawiązana w .Brzezince stia.z pożarna, 
która w tym groźnym wypadku okazała się nale
życie wyizkoioną i sp raw ną.

Piorun W c»rkwi. Ze Strzelisk Kowych koło 
Bóbrki piszą nam: We środę, dnia 17 maia r. b.. 
o godzinie 8 wieczorem, gdy ponad StrzeHsknmi 
pizeciągała niewielka zresztą burza, wpadł do cer
kwi w czasie nabożeństwa majowego piorun, przez 
wybitą szybę w oknie, poczem wyleciał drzwiami, 
właśnie w tej chwili utwartemi, zabijając jednego 
człowieka, oraz rażąc dziesięć osób ciężko, a kil
kanaście lekko. Ciężko porażeni, pozbawieni przy
tomności, ocaienie swoje od śmierci zawdzięczają 
jedynie szybkiej i umiejętnej pomocy, jakiej im 
nazielił miejscowy lekarz okręgowy, dr Bronisław 
Chwistek, który zajął się nimi z prawdzlwem po
święceniem.

Ze świata.
Z Warszawy. (Uwolnienie inżyniera Malczew

skiego. —  Zbrodnia.)
Z więzienia śledczego wypuszczono na wolność 

byłego kierownika bndowy trzeciego mostu na

Zmarli.
Józef K l e i n ,  inżynier, inspektor kolejowy 

naczelniu stacyl w Przemyślu, zmarł 79 b. m,, 
przeżywszy lat 59. Zmarły oył niegdyś współpra 
równikiem przy budowie drugiego toru kolei Karola 
Ludwika.

Jan Józef hr. Z a m o y s k i ,  c. i k. Lapitan 
3 pułku btrzelcói., przydzielony do szteon generał* 
negr, zmarł dnis 20 b. m. w 38 roku życia w 8a- 
natoryum w ReKaylukel pod Wiedniem. Zmarły był 
bratem Franciszka br. Zamoyskiego, posła na Sejm 
krajowy 1 maruałka R»dy powiatowej w Droho- 
byc'U.

•lar grunwaldzki. W  adminlsżracyl „Nowej Re* 
tormy" złożył J  S.: nr Dar grunwaldzki 5 kor., 
na zakład F. Żurowskiej 5 kor., n> szpital Braci 
Miłosierdzia 5 kor. i  na przytulisko Brata Alberta 
5 kor. s *

Składki. Dla wdowy po oncyi 1 iście M. b . zło.yt 
T l i  •

Z kalendarza. \V poniedziałek 22 maja: Faustyna, Jo* 
lii i Heldny , we wto es 23 maja: . mrze,a Bot. m. . 
Jnliaua; we środę 24 maja: NFoI. Wspomożenia wieą 

vVaonód da . ia  dnia 22 maja: o goazinu 8 m. 4 / ,  
zachód o godzinie 7 min. 26; długoŚr dnia godzin lo  
min. 88 1
* Z krakowskiego obsetw ltoryum. - -  Dnia 21 maja ter

mometr doszedł ud b*3 dc 10‘C 0.; oarometr - padał 
Dnia 22 maja o gonsinie 7 rano stan ,iOmewb 

739*4 mm., ter nometro 7*4 O.; wiatr sachcdnio-połn*
dniowo-zachodnu
depertoar teatru  miejskiego Im. Słowackiego 

w Krakowie,
W ponieaziałezt „Rlgoletto", opera Ał ardlego, wykona, 

3zkoła operow prof. Marso.
We wtorek: „bąsiadka* (występ K. Kamińskiegc).
We środę: „Szczury1*, _ -
We uzwarttk po pot.: „Kościuszko pod Racławioami"( 

wieczór: „Fan Oamazy". _
W piwek: „Mój przyjaciel Tadz o1.
W Butotę: „Bogaty ujaSLek" (wysi.ę[ K. Kamiń- 
iegc). i ' mg |

T eati w Parku Krakowskim.
W poniedziałek: .Ułani księcia JOzefa4,
We wtorek-. „Wicek 1 wk.jei 
We orodę: „Krowoderskie m chy".
We cev arte :: „Pod gwiuźd*i*t«- banderą".
W piątek „Kro'./oder nie zuchy*.
W sobotę: łasi górale", wodewil K. hrumłowskiego

Eronusa iwow&^a.
L w O tv . 22 maja.

Kara Śmieroi. Ze Lwowa donoszą: Przed ławrą 
przysięgłych toczyła Bię tozpr-wa przeciwko Kanoe 
Plcyszvnowej, żonie właściciela gruntu w Malczy
cach, oskarżonej o zamordowanie dwuletniego dziec
ka nieślubnego służącej Chany Eisnerówny, ’.i,óre 
przyjęta na wychowanie, Na podstawie werdyktu 
przysięgłych trybrnał zasądził oskarżoną za zbrod
nie morderstwa n a  k i r ę  ś m i e r c i  p r z e z  po
w i e s z e n i e .  Imieniem lawy przysięgłych prof. dr 
Twardowski prosił o przedstawień— Bkazanej do łsukl 
monar *zej,

Maskaradę wiosenną urządza Tow. dziennika
rzy polskich we Lwowie w uobotę 10 czerwca w 
pałacu sportowym pizy ul- Zielonej,

Bepertour tea tru  miej; ikieąo we Lw iwie 
We wtorek ,Wolo r strzelee" wyjtęp p. Dtdura).
We środę: „Wachlarz lady Wiaderma.e1 (występ Ire

ny Solskiej).

0 zamo7ilews-i£e aktorki-
s ( T e l e f o n e m . )

* Lwów, 22 maji..
Przed SĄdein przysięgłych rozpoc/.ą się dzi

siaj pioces o z a m o r d o w a n i e  a r t y s t k i  
t e a t r u  m i e j s k i e g o  i ś .  p. A n t o n i n y  
O g i ń s k i e j .  Na ław ie oskarżonych zasiadł 
Kazimierz Leon L e w i c k i ,  syn .Takóoa Kizi -  
micrza i Teofili z Kiccich, urodzony we Lwo
wie 25 lutego 1886, n lig i i  rzymsko-katolickiej, 
stanu wolnego, me .posiadający m ająuu, ani 
zajęcia. u

Prokuratorya oskarża go o: 1) s k r y t o b ó j 
c z e  m o r d e r s t w o  (zastrzelił on 2? grudnia 
1910 Antoninę Ogińską) ,2 )  o o s z u s t w o ,  
dokonane w ten sposób, że podrobił dokumenia 
publiczne, a mianowicie: opiewające na swoje 
nazwisko świadectwo egzaminu dojrzałości ze  
szkoły realnej w Krakowie 1 takież świadectwo  
z gimnazyum w Sanoku," poczem ns. podstawie 
tych podrobionych świauecżw uzyskał przyjęcia 
.10 kuku wyższych zakładów naukowych w Au- 
stryi; 3) o przekroczenie patentu o noszeniu 
broni.1 Trybunałowi przewodniczy radca 3om?i. Le*  
w i e k i ,  jako wotauci zasiadają radcy K w i a t 
k o w s k i  i S c h O n e t t ,  oskarżenie wnosi pro- 
kurator F r a n k e .  — Obionę oDjął dr Juliusz 
M a k a r e w i c z ,  profesor prawa karnego na u n i  
wersytecie lwowskim, i adwokat dr W i e c ł a 
Strony prywatna męża zabitej i ojca iej zastę. 
pują adwokaci dr G i e s  i H l a y a t y

, Świadkowie.
Do rozprawy powołano świedków: Leopolda



i >om taziałe£  22 i la ja  i s i l . NI 232

Bzendtrowicza, Stcramę Harasimowicz, Julię 
Zicmberównę, Helenę Frey, Aleksandra Tymia- 
Łieckiego, Alama Kilianowicza, Karola \Vetrem 
bowicza, Romana Kwiatkowskiego, Michała Ka- 
ratta, Emnię Kopystyńską, Julię Garszównę, 
Gabryelę Zapolską, Helenę Woźniakowską, Ro
zalię Pordes, Juliana Euryłowicza.

tu
Akt os tarźenia.

przedstawia fakt mordeistwa * nast^aj^cm  
zestawieniu: W mieszkaniu swojom przy ulicy 
Zimorowicza 1. 3 strzałami z rewolweru zastrze
lił E azimierz Lewicki Antoninę Ogińską. Doko
nawszy czynj, dał o tem znać bratu swemu, 
który zawiadomił o tem poiicyę.

Ś. p Oguską znaleziono martwą.
Śledztwo okazało, że strzelano do niej trzy 

razy. — Jeden z pocisków przeszył i ej głowę, 
wbijając się poniżej skroni prawej, awychcdaąe 
kątem lewej szcząai, dragi trafił ’ą w acuok 
podsercowy. a wyszedł poniżej lewej łopatki, 
trzeci, wpadłszy w lewą pachwinę, ugrzązł w 
piawym pośladku.

Oskarżony przyznał sie w śledztwie do mor
derstwa i zeznał, że z ś. p. Ogińską łączył go 
od lat trzech stosunek ścisły, który owładnął 
mm do tego stopnia, że opanowała go myśl po
ślubienia jej, kobiety o lat dwanaście od niego 
Starszej, od lat dziesięciu zamężnej za człowie
kiem, -który gorąco ją kochał i dał jej życie 
wygodne i trosk pozDawione. —  Mysi ta, którą 
Lewicki uważał za wykonalną i jakoby dającą 
się zrealizować przez rozbicie małżeństwa Ogiń
skiej, przez doprowadzenie do skutku separacyi 
lub nawet unieważnienie ich związku, wyrobiła 
się u Lewickiego w rodzaj pa0yi i poczęła za
razem różnić icn oboje, powodując ciągłe mię
dzy nimi nieporozumienia, a nierzadko ostre 
sprzeczki, po których gwałtowny z natury Le
wicki brutalnie atakował oddaną sobie kobietę 
Ona brała rzecz chłodniej, realniej, i nie opo
nując zrazu myśli ewentualnego porzucenia 
męża w przyszłości i prowadzenia życia wspól
nie z Lewickim, a&wala mu jasno do poznania, 
że musiałoby to być zależne od zapewnienia jej 
dobrego oparcia materjainego. Nic była pewną, 
czy Lewicki mc porzuci jej w przyszłości.

Opierała się tedy stale zamiarom Lewickie
go, który ją za to prześladował i gioził skan
dalem. S p. Ogmsaa, zdenerwowana tą swarą, 
postanowiła s a m o b ó j s t w e m  uwolnić się cd 
Lewickiego. W lecie 1910, w ponueszkamu 
męża zażyła ona znaczną dawkę veronalu. Szybka 
pomoc lekarska pi zy wróciła i ej życie, ale nie 
na długo, Lewicki bowiem i wtedy jeszcze nie 
zaprzestał coraz gwałtowniej napierać na Ogiń
ską,., która nie miała sił z nim zerwać i pod 
groźbą zabicia jej, lnb jej męża, żądał, aoy wy
znała całą rzecz mężowi i zawezwała jego po
tne cy w połączeniu się z Lewickim na stałe. 
Nie wiedząc, jak z tego wybrnąć, nękana gro- 
ZDam. i naleganiami, wyznała Ogińska, (jesień 
1910) m ężowi wszystko, zapewmając go ze nia 
myśli go porzucić i żyć tym „łotrem" Le
wickim. - .

Nie mogąc z Ogińską do.-ść do łada, chwycił 
się Lewicki inuegu. niezwykłego sposobu. Oto 
rozmówił się wprost z jej nużem i zażądał od 
mego, aby on albo dopomógł mu połączyć się 
z Ogińską na stałe, albo aby oboje małżonko
w ie opnucili Lwów na zewsze, pozostawiając 
go w spokoju. Mąż Ogińskiej odmówił i za to 
usłyszał z ust Lewickiego zapowiedź, ze s t a 
w i a  O g i ń s k i e j  k a t a f a l k  w domu.  Miało 
to miejoce 20 grudnia 1910, na 3 dm przed 
katastrofą.

Mimo wszyetko zjawiła się Ogińska dnia kry
tycznego po godz. 10 rano w pomieszkaniu Le
wickiego, który zaczął ao niej przemawiać w 
swestyi wzajemnego ich połączenia się. Słowa 
jego — tak zeznaje Lewicki — wprawiły Ogiń
ską w taki stan zdenerwowania, że nasz,edł ją 
jakby rodzaj ataau histerycznego, w KtOrym 
SpLzmnjąc, poczęła wołać: „Zabij mnie. Jak 
masz tu rewolwer, to zabij mniel" —  Słów 
tych me uważał Lew1 ;ki za szczere, uznał je 
za komedyę, odegraną w celu skłomenip go do 
zaprzestania rozmowy na temat, który Ogińską 
drażnił i cbcac wypróbować czy się nie myli, 
a zarazem przerwać atak, podszedł do umywal
ni i wyciągnął z niej ostru naładowany bro
wning, w myśli, te Tićoh.em browninga uspo
koi Ogińską. Zbliżył się do niej i równocześnie 
luózg jego usilnie pracował nad tem, ezyby 
wobec jej żądania nie skończyć z tem i nie 
nlżyć męczarniom Skierował tedy p i s t o l e t  
do s k r o n i  O g i ń s k i e j ,  która przenikliwym 
„iuggestyonujacym" go głosem powtarzała da
lej swóje „Zabij mnie, zabij‘‘1

Zdenerwowany do ostatnich granic, nacisnął 
bezwiedni" cyngiel brn.ainga i z odległości 
okołc 20 cm. w y p a l i ł  w s k r o ń  O g i ń 
s k i e j ,  a zaraz poten. „aby  s k r ó c i ć  j e j  
mąki " — strzelił w mą peraz dragi, mierząc 
w serce. Co do trzeciego strzału, oświadcza Le
wicki, że nie pam.ęta. Dokonawszy czynu za
mierzał —  zeznaje Lewicki — siebie życia pm 
zbawić, ale b r a k ł o  mu o a w a g i .  To też 
ubrał się opuściwszy pomieszkanie, k t ó r e  
z a  s o b ą  z a m k n ą ł ,  udał się do rodziny z 
w:eśoią o tem, czego właśnie dokonał.

Akt oskarżenia przeustawia następnie, że 
morderstwo to nic było przypadkowe, lecz z góry 
obmyślane, że czynu dopuścił się jako człowiek 
u m y s ł o w o  z d r o w y .

Sfałszowanie świadectw.
Dalej przedstawia prokurator szczegóły co do 

o s z u s t w a .  Lewicki, który ukończył zaledwie 
kilka klas szkoły średniej, s f a ł s z o w a ł  ,v r. 
1904 ś w i a d e c t w o  d o j r z a ł o ś c i .  Miano
wicie, spoiządziwczy sobie pismem maszynowem 
niemiecki przekład jakiegoś pokw itowania o po
jętne,, zresztą treści, uzyska1' u jednego z wie
deńskich notarynszy urzędowe potwierdzenie 
zgodności przekładu z oryginałem, poezem, przy 
pomocy gumy, usunął z  papieru pismo maszy
nowe, będące zresztą dalszą odbitką, i nad ory
ginalną klauzulą notaryalną wypisał opiewające 
na swoje nazwisko formalne świadectwo egza
minu ffc rzałoćci, jakoby złożonego w szkole real
nej w Krakowie Na podstawie tego falsyfikatu 
wstąpił w r. 1904/5 zrazn na akademię han 
dlową, a nastęonie na technikę w Gracu. Nie- 
zadowalając się tym ńbyfikatem, postanowił 
Lewicki przyjść w posiauame świadectwa z ma
tury gimnazjalnej, a w szczególności miał zło
żyć egzamin dojrzałość? jakiś jego imionnik, ró
wnież Kazimierz Lewicki.

Zrazu usiłował obwiniony falsyfikat, który już 
posiadał, przerobić odpowiednio do nowego po
mysłu. popsuł go jednak i musiał go zniszczyć.

Wskutek tego uaai się znowu ao Wiednia i tam 
sporządził świadectwo maturalne gimnazyum sa
nockiego w taki »am sposób, jakiego użył przy 
fabrykacji poprzedniego falsyfikatu, poczem. 
po krótkim pobycie w Bernie, na wydziaie che 
mii, zapisał się w roku 1906 na podstawie no
wego świadectwa na wydział Drawny zrazu w 
Wiedniu, potem w Czerniowcacu, a w końcu 
we Lwowie. W ostatnich miesiącach 1910 zni
szczył Lewicki ten dragi falsyiikat, którego 
zresztą po zupeinem zarzuceniu „ nausi więcej 
nie potrzebował.

Hozprawa.
Po odczytaniu aktu oskarżenia prokurator 

zgłoś wniosek o przeprowadzenie rozprawy 
t a i a i e podczas zeznan oskarżonego L e w i 
c k i e g o  : dwóch świadków, to jest męża za- 
moroowanej oraz panny H a r a s i m o w i c z  ó- 
wny .

Obrońca prof. M a k a r e w i c z  sprzeciwił się 
tomu. Trybunał uchwalił tajność na razie jedy
nie podczas przesiucnania o s k a r ż o n e g o .

P udiiczuość, licznie zebrana opuszcza saię. 
Oskarżony cichym głosem opowiada swoje „curri 
culum witae".

L>. G a l o p y  B l s k u ,  K r z y s z t o f  or y
3  j a k ó w .  Wyi ujmuje i sprzedaje pierw
szorzędnych tabryk fortepiany, pianina, harmo- 
uie i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet 
Jwadm6atomiestęczne. Instrumenty używane od 
cen uaiuiższycd.

to  tf easser s cesarzu
(Telegramy „Nowej Reformy" z 22 maja.)

Wiedeń. Wczorajsza wiadomość, podana przez 
„N. Fr. Presse" w o s o b n e m  w y d a n i u  o 
powołaniu prof. Neussera do cesarza do Goe- 
doelloe wywołała tu wśród publiczności w i e l 
k i e  z a n i e p o k o j e n i e  co do stanu zdrowia 
cesarza. Ogólnie przypuszczano, że cesarz po
nownie zaniemógł. Tymczasem z koł dworskich 
zapewniają, że w zdrowiu cesarza żadna w 
ostatnim czasie me zaszła zmiana. ‘ &

Powołań 3 prof. Neussera tłomaczą jeaynie 
życzeniem przybocznego lekarza cesarza. N- us- 
ser i lilkabrotr e w roku ' odwiedza Cesarza, a 
ponieważ podczas ostatniej niedyspozycji prze
pisał mu nowy sposób leczenia, więc powołano 
go, aby przekonał się o skutkach tej kuracji. 
Faktem jednakże jest, że silny katar, na który 
cesarz zapadł przed miesiącem, jeszcze me 
ustąpił, cc źlę wpływa na całe usposobienie ce
sarza. T a k  s a m o  c h r y p k a  t r w a  d a l e j ,  
wskutek czego odwołano ostatnie audyeneye. Prc. f. 
N e n s s e r  w r a c a  d o p i e r o  za  d w a  dni .  
Faktem aalej jest, żD cesarz o d r o c z y ł  s wój  
p o w r ó t  do B u d a p e s z t u  do 4 czei wca, w 
którym to dniu, według pierwotnych dyspozy- 
cyj, miał juz wyjechać do Ischlu. Ozy dalszy 
program podróży cesarza nie ulegnie zmianie, 
nie wiadomo.

Prezydent gabinetu B i e n e r t h  wyjechał do 
Budapesztu i będzie dziś na audyencyi n cesa
rza.

Budapeszt. Węgierskie biuro korespondeucyj- 
ue dowiaduje się z kompetentnego zrodła: Pro
fesora Neussera powołano do cesarza, ale tylko 
w celu aby ar Neusser przekonał nię o sku
teczności zaleconej przez niego metody leczni
czej, którą stosuje się wobec występującego u 
cesarza podrażnienia do kaszlu. Węgierskie 
koła rządowe wiedzą, że ta wizyta n e  ma ża 
dnego specjalnego znaczenia i że sian zdrowia 
cesarza, oa czasu pooyiu w Goedoelioe, jest 
równomiernie dobry. Kaszel znacznie się zmniej
szył, ale jeszcze zupełnie n e ustał.

Budapeszt. Z G o e d o e l i o e  donoszą:
Dziś rano przybył to dr N e u s s e r  i po po

łudnia powraca już do Wiednia. Przyjazd jego 
nie jest związany z pogorszeniem zdrowia ce
sarza, który ma się w c a l e  d o b r z e .

Dr N e u s s e r  konferował z drem K e r z 1 e m 
w sprawie programu przeprowadzenia kuracyi 
cesarza w czerwcu. Cesarz odbył dziś przed po
łudniem Jłu szą przechadzkę.

Stora katastrofo 
tK iM ym

(Telegramy „N. Reformy" i  22 maja).

Opowiadania świflttóff-
Parvi. Syn Moniis’a w rozmiwie opowiada 

że gdy stał w gronie oficyalnych osobistości, 
zauważono z  szalooą szybkością zbliżający się 
aeropian. Syn p e b n ą ł  g w a ł t o w n i e  o j c a ,  
tak że Oj c i e c  u p a u ł ,  co mu prawdopodobnie 
'Vcie uratowało. Syn został tylno przez pięt 
aeroplanu lekko zraniony. Gdy się odwrócił, zo
baczył rękę ministra wojny z u p e r n i e  o d e r 
wa n ą ,  leżącą w wielkie kałuży krwi.

Pewien świadek kataslroly opowiada, że pre
fekt policyi L e p i n e  poradził grapie osobisto
ści oficyalnycb, aby udała się na przeciwległą 
stiouę pola wzlotów, skąd roztacza się daleki 
widok. Gdy tam się udawali i byli na środku 
poła, odnieśli wrażenie, że TYain nie wie. gdzie 
lądować. Gdy Train spadł, śruba p o c b w y -

i ł a  B e r t e a n x ,  M o n i s a  i przemysłowca 
L . r a t a c h  a. B e r t e a u i c ,  miał przeciętą szyię 
i lewe ramię, złamaną czaszkę i na miejscu 
zginął. Mouisowi, który, mimo ciężkich ran, zo
stał przy pełnej świadomości, założono na miej
scu opatrunki, a potem przeniesiono go do mi- 
nfsterstwa D e u t s c h  odniósł lżejsze i rany i 
ciężki shoct. Uważają za cud, że katastrofa 
nic przybrała większych rozmiarów.

BTonSs o Lat‘strofie.
Paryż. Ciężko ranny prezydent gabinetu II o- 

n is  opowiadał prezydentowi Fallićresowi, który 
go wczoraj odwLdził, następujące szczegóły o 
Katastrofie: ?

F rzekroczyliśray w raż z ministrem E e r t e a n s  
szranKi pola wzlotowego, ponieważ zaniepok."' 
liśmy się o los Trama. Jego aeroplan cbwiał 
sie na wszystkie strony i widocznem było, że 
zanosi się na n i e s z c z ę ś l i w y  w y p a d e k .

Spadał on z wielką szyonością, miiw, ze motor 
jego pracowa1 gwałtownie. Nagle aeropian zwró
cił się wprost ku nam i w s z a l o n y m  p ę 
d z i e  s p a d a ł  n a  nas .  Wówczas widziałem 
już tylko, j a s  5 e r t e a n x  u p a d ł ,  słyszaiem 
trzask rozbijającego się aeroplanu i sam uczu
łem silne uderzenie. Co dalej się stało, już nie 
wiem.

Syn Monisa opowiada, że widząc spadający 
wprost na nich aeroplan, usiłował odciągnąć oj
ca na bok. W tej chwili aeroplan już uderzył 
w min:3tra Be.teaui. Widziałem — opowiada 
młody Monit — jak śmigi motoru u. prost wdzie
rały 8.0 w ciało m inistra wojny. Potem ujrza
łem ciało jego rozszarpane, leżące w Kałuży 
krwi. Zajęty ojcem, nie zwracałem już uwagi 
na to, co się dalej działo.

Młody Monis jest również lekko ranny.

Zwłoki Berte&n*.
Paryż. Zwłoki ministra wojny B e r t e a u x  

złcćono w ministerstwie wojny w tym samym 
pokoju, w którym niedawno spoczywały na ka
tafalku zwłmci zmarłego ministra wojny gene
rała Bruna. Rodzina nieszczęśliwego ministra o- 
trzymuje wciąż jeszcze mnóstwo wizyt i tysiące 
pism kondolencyjnych.

Biuletyn Maalsa.
Paryż. Wydany wczoraj o godzinie 11 biule

tyn o stanie zdrowia Monisa opiewa, że bole 
są mniejsze, stan subjektywny wyborny. Leka
rze sądzą, żc trzeba się jeszcze wstrzymać 
z ostateczną diagnozą dwa lub trzy dni, mogą 
bowiem nastąpić komplikacye z powodu, że Mo
nis jest dyabetykiem (cnoroba cukrowa). — 
W Każdym razie będzie on mógł wstać dopicie 
za dwa miesiące.

Paryż. Stan zdrowia prezydenta gabinetu Mo- 
niza oył także d z i ś  w p o ł u d n i e  względnie 
zadowalający. Lekarze obawiają się jednakże 
niepomyślnego zwrotu, ponieważ Monis cierpi 
na cukrzyce, co utrudnia gojenie się ran.

Po katastrofie.
^ ry ż . Prasa o s t o  k r y t y k u j e  rozmaite 

zarządzenia podczas wzlotu aeroplanów i stwier
dza zwłaszcza, że pole wzlotowe b y ł o  z a  m a
łe , mi< zy ono bowiem wdłuż tylko 1300, a w 
szerz 500 metrów.

Konkurs, urządzony prze*, reaakcyę „Petit 
Pońsien- p o d j ę t o  n a  n o w o  d z i ś  r a n o ;  
publiczności atoli przybyło b a r d z o  ma ł o .

WMtfwlflLlo letu Paryt-nladryt,
Paryż. Komlsyu aeroklubu postanowiła w po

niedziałek o 4 rano podjąć na nowo lot Paryż- 
Madryt. *

Paryż, Dziś iauo o godzinie 4  odbyty się 
dalsze wzloty wyścigu awiatyeznego Paryż-Ma- 
dryt. O d l e c i a ł y  3 a e r o p l a n y .

: KomLolencye.
Paryż. Król P i o i r  wysłał telegraficzną kon- 

aoleneyę do Fali łresa, na którą Fallićres rów
nież telegraficznie odpowiedział. Falliere» wy
słał też depeszę ao cesirza Franciszka Józefa 
z podziękowaniem za wyrazy współczucia z po
wodu katastrofy.

Zmiany w gabinecie.
Paryż. Na wczorajszej Radzie ministrów nie 

uchwalono interiraistycznego ministra spraw we
wnętrznych, ponieważ podsekretarz stanu Con-  
s t a n t  może ałatwiać bieżące sprawy i pou 
me&ionoby te Kwostye tylko w razid pogorsze
nia stanu zdrowia M o n i s a .

Stan jest zadowainiający, tylko kuntuzya w 
okolicy wątroby zdaje się być nieco poważniej
szej natury.

P^ryż. .W otoczeniu Monisa wyrażają u«ze- 
koname, że będzie on mógł zatrzymać kierow
nictwo spraw urzędowych, natomiast niektórzy 
ministrowie i parlamentarzyści sądzą, że gabi
net będzie się m u s i a ł  p o d a ć  d e  ay  m i s y  i. 
Jednakże przed pogrzeoem Berteaui, który od
będzie się we czwartek lub piątek, nie zapad
nie żadna decyzya. 1 ;

Zmarty pośród tak tragicznych okoliczności mi
nister wojny B e r t e a u x  już po i s z  diagi pirsto- 
wał tę  tekę. Jako cywilny minister wojny z po 
czątku spotykał się z niechęcią pośród swoich woj
skowych współpracowników i wogóle w armii —  
wkrótce jednakże sprawiedliwości ą, tastam i dba
łością zarówno o korpus oficerski, jak o szeregow
ców zjednał sobie sympatyk Cdy Monis w pierw
szych dniach lutego b. po upadku gabinetu 
Brianda utworzył nowy gabinet, Berteunj otrzy
mał tekę ministra wolny i na tyn: urzędzie oka
zał zdolności, przygotowując operaoye armii fran
cuskiej w  Maroku. Był »  * aawoau agent giełdo
wy, rozporządzający mllLnowa fortuną, a z poli
tyki nie uczynił sobie zawodu.

M i  (0 A t e n .
(Telegramy „N. Reformy" z 17 maja.)

Sa’oniKa. Powstańcy Melisorowie zawiado
mili Torguta Szefket paszę, że są skłonni do 
r o k o w a ń ,  jezńi zi&godzi warunki i zapewni 
kobietom i mieniu oenronę, oraz odstąpi od za
mierzonych spustoszeń.

Pościg.
Salonika. W okolicy D i b r e  został przez ar* 

nautów z a m o r d o w a n y  noborca podatkowy 
i żanlarm. Wojsko ścigało bandę i wszyslkicn 
jej człoDków w y b r ł o, ę ho trzech z nich zdo
łało umknąć. Między zabitym, znajdują się dwnj 
przywódcy bandy.

Zastrzelenie Francuza,
Salonika. Pewien francuski inżynier został 

w Monastyrze z a s t r z e l o n y  przez Albańczy- 
ka, który rzekomo mierzył do tureckiego oficera. 
Przy ściganiu Albańcz/ka ano ł  wielu domów 
strzdły, przyczem jeden oficer i jeden Tureu 
odnieśli rany. W Monastyrze panuje wielkie 
wzburzenie.

ItozAtrzotanid iolnlerzd.
Salonika. Kapral Jus^uf. który nrzed miesią

cem z zasadzki zabił oficera, został rozstrze
lany.

leM ou i ie'l»ailtzr
tiiaii3.no.ci jJwę Reiony"

z 22 majart • ». * i
Ztwbkanie Rad/ pafastwa.

Wiedeń. Jak się ,.Moutags-Revue“ dowiaduje, 
Rada państwa Dę a z i e z  w o l a n a  w d n i u  11 
l i p  c a  na czternastodniową sesyę. Po UKonsty- 
tuowanir się Izby, wygłos, lesarz mowę tro-
nowj* . ■ . — » - ;

JaK twierdzą zgłoszenie wniossu o postawie
nie rządu w stan o s k a r ż e n i a  z powodu § 
14, n a l e ż y  u w a ż a ć  z a  r z e c z  p e w n ą .  
Minister G ł ą b i ń s k i  —  wedle tego azienLi- 
ka — będzie zmuszony jeszcze p r z e d  z w o 
ł a n i e m  R a d y  p a ń s t w a  u s t ą p i ć  z e  
s w e g o  s t a n o w i s k a .

Uoiccz&a «Iąir.ióirJ
Praga. Z tutejszego wiąziema karnego Pan

kracego usiłowało wczoraj uciec dwóch odsiadu
jących dłuższe kary więźniów. Wydostali się 
oni La koiytarz, gdzie c i ę ż k o  p o r a n i l i  d o 
z o r c ę  w ł a s n y m  j e g o  p a ł a s z e m .  Dozor
ca zdołał jednakie zaalarmować straż, która obu 
złoczyńców rozbioiła i ponownie uwięziła-

Nie chcą gu wldricć,
Paryż. Bawiący tu poseł francuski z Bel

gradu, Desces, uiL.e się aziś ao króle P i o t r a ,  
który zatrzymał się w Bazylii, aby go nakło
nić do o d r o c z e n i a  d a l s z e j  p o d r ó ż y .  ,

Oczekiwana kontrrewolucja w Lftek- 
syku.

Berlin. „Lokal Anzeiger" óolosi z Nowego 
Jorku, że M ad e r o  zmienił swój plan i me 
prędzej uda się do Meksyku (stolicy), aż Diaz 
u s t ą p i .  Madero bowiem obawia się, że w c>ą- 
gu najbliższych tygodni wybuchnie k o n t r r e -  
w o l u c y a  przeciw niemu pod wodza generała 
R e y s a .  *

fcwyclęstwa roanssan.
Nowy Jork. Z M e k s y k  a donoszą. Wojsko 

związkowi*bez walki o d d a ł o  Z l a n i z a n i l l o .

Pokój.
Nowy York. Z Juarez donosy, ż e  u m o w a  

p o k o j o w a  p o m i ę d z y  r z ą d e m  r e p u b l i 
k a ń s k i m  i a r m i ą  M& d e r y  z o s t a ł a  j e ż  
p o d p i s a n a .

Btrze t wylewy.
Opawa. Wskutek ciągłych deszczów jeden 

dom z o s t a ł  p o d m u l o n y i w n o c y  r u n ą ł  
Wszystkich wyratocano.

Petersńurg. Od onegdai szaleje tu g w a ł t o 
w n a  b u r z a  z d e s z c z e m  i ś n i e g i e m .  To 
samo donoszą z Rewlu i L ib a w j.!

*  i Mi m
■

u Luhrauicaffl fdrcju 
na Komarach.

CEPTRALNY BANK CZESKICH KAS 
OSZCZĘDNOSC1 otworzył z dniem 1" 
maja b. r. na czas s e z onu  letniegc 
eKspozyturę swą w zna nem od dawua 
miejscu kąpielowem „Luhaczowice na 
Morawach", które cieszą się z każdym 
rokiem coraz to większą irekwencyą 
letników, wśród których poważną ilość 
repiezeutują P o l a c y  ze wszystkich 
::: ::: ::: trzech zaborów ::: ::: :::

Ekspozyturo, ta załatwia wszystkie transakcjo, 
wcbouzące w zakres dz.ałalności banku,  oraz 
dla wygody podróżjjącjch prowadzi ewiaencyę 
wolnych mieszkań, jakuteż nader chętnie ufziela 
interesowanym wszelkich potrzebnych informacyj.

Grac. Na wzgórzu Bies odbywały się wczo
raj wyścigi automobilowe, podczas któ-ych auto
mobil niejakiege Schroedera uderzył o siao te
legraficzny. Schiueder wypadi i zabił się na 
miejsca.

Po zamknięcia namsra.
' Kraków, 22 maja.

' Morderstwo przy ulicy Szlak. Sprawr wy
kucia  sprawców mmordowaiila s. p. Wincencyi 
Sienickiej pozostaje do taj chwili n i e w y j a ś n i o 
na. Śledztwo policyjne, prowadzoi.a liiem  i nocą, 
nie rozwikłiłc jeszcze dotąd zagadki, jaką nastrę
cza cały splot przeróżnych poszlak i kumbicacyj. 
Jest rzeczą natomiast pewną, że morda nie doko
nano z powodu zemsty, lnb nienawiści osobistej; 
była to tylko nnta wyiafinowanego zbrodniar u, 
celetn z. wikłania i opóźnienis śledztwa.

Jak zbadała komisja, zawartość knrrów nie zo
stała prawdopodobnie naruszona, gdyż pokrywa je 
dotąd pył i proch, nie ńcierany od kLan tygodni; 
wszelkie veż pogłoski, że spianca plądrował też 
w nyży, położonej obok kucani, są nieprawdziwe.

Aresztowani w pierwszy azień po spełnienia 
morderstwa, K u z a r o w  i e ,  Stróże kamienicy przy 
ul. Szlak, pod 1. 27, i ą dotąd trzymani w aresztach 
policyjnycn.

Wprawdzie . nie . wykryto dotycnczai jeszcze 
żadnego niezbitego dowodu winy, mimo to jednak 
każdy dzień przynosi coraz to nowe przeciw nim 
poszlaki. Nie jest wyklnczoue, że Lazarowie brali 
tylko p o ś r e d n i o  udział w morderstwie, choć 
z drugie; strony wiele powodów przemawia ze icn 
niewinnością. W każdym razie najbliższe dnie 
przyniosą w tej sprawie oatateczuj rozwiązanie, 
gdyż ca>j aparat policyi śledczej pracuje beznstan- 
nie nad wytropieniem zbrodniarza.

Dziś w południe przeprowadzono w dalszym 
ciągu oględziny na miejsca celem zbadania nie 
których szczegółów.

(Jópowieuzialny redaktor i wydawca: 

M i c M n ł  K o t i o p i r t a W i ,

[ K A O E ^ Ł A N E .
A.rtykuty v  ty m  d zia le  n ie  pochodzą od 

rodakowi).

TcGm yM UDM itiie
flotirarztS7en’2 

zuelistronrane z osrunlezsnn porekc
M u ,  W a  Hi 5 J ; l.  447

• podejmuję się 3998 3 10

opracowania planów i kosztorysów, 
wykonywania wszelkich budowli,prze
prowadzania dla tychże opeiacyj firan- 
sowych, pośredniczenie i udzielania 
porad w kupnie, sprzedaży gruntów 
oraz domów, zaiatwiania pomiarów 
i oszacowań realności ras w Krako- 
::::: wie, jak i na prowincy: :::::

y. p.
1  PKZYSOROWSKICH Ą

P A R Y A  de Rostwo SUSKA
po długich i ciężkich cierpieniach, zmarła dnia 
16 maja b. r. w Mobylowie na Podolu rosyjskiem, 
o czem zawiadamiają Krewnych i Przyjaciół w 

głębokim żalu pogiążem syn i córka.

InstytuHeMn-dentystyczny
Plac Dominikański 4

prowadzony według najnowŁzycn wyma
gań wiedzy 1 ^ecuniki dentjscycznjj. 

Instytut zaopptrżylismy we wszystkie najnowsze 
przyrządy eleutryczne. Plombowanie, jato też rwa
nie i eitrakcya nerwów bez bólu. Sztuczne zęo; 
bez pt dniebienia, korony mostki ltp. wykonują pierw
szorzędni technicy specjaliści. — Porad letarsaci* 

dentystycznych ndzieia się bezpłatnie.
Radca Rządu Dr Sopiński i dentysta Ehrilch,
odznaczony dyplomem i złotym meualem wjst Uni
wersytetu dentystycznego w Paiyżu. —  Godziuj od 
8— 1 i od 3 -  -6, w niedzielę od 8 — 1. Ilonoraryum 

* ! przystępne. 4027 1 24

Laboratoryum chemiczne
Dra Bolesława Dr obnera
w  Krakowie, plac Szczepański Nr. 2

(Telefon 415 c) 
Pilili S p e c y & l n j  d z i a ł :  ANALIZY MOCZU.

1487 24 30

Koncesyonowany Dom handiowy 
i Biuro pośredmetwa

Adama Bilińskiego w Krakowie, ulica Szew ska 
L. 11, wejście od ni. Jagiellońskiej 6, TeieŁ 1004. 
Pośredniczy w .sprzed*ż* 1 kopnie majątkó™ ziem
skich, ksmlenic, realności, parcel budowlanych, pro
duktów rolnych, fabrycznych 11. p. posiadr naiwię- 
kszy wjbór rótnych objektów. 3141 1 4  V

7 AK 0PAN F 2alcła(1 Wodoleczniczy Iff 
l \ U r  K I l C z  Dra ^  chram ui = ::::

Tow akc.

Najtańszy sezon: Kuiieclefi, moi, czerwiec.
PRGSFEKTA NA Ż Ą D A N IE .  3723 9 10

2411 15 15

VILLA.s: 
C en tra l

Pierwszorzędny

Pensyonat
polski— ćwieło 

odnowiony. 
CENY 

UMIARKOWANE

Bursa teiegraticzne.
Wiedeń, 22 maja. (Giwda poła im wa.) 
Mani i7 ’3&. \enta majowa U."3F. Renta kotonowa 

węgierska 9i'25. i aostr. »  kr d. 641 10. Ak sto
< i y. saki. kreu. '-09-jG. A.kcye AngloHauł-- . 22 76. Akcje 
Unioubaako 810-6?. AJtoi» danaT®. snu o41 71 At ojre i^u.- 
de bulko b ri0'60. Akoyt kolei pań»tw"w roa 741 50. łom- 

n* 100 26 fckoy- taoryn* arom 745'— A »-« IjU- 
ałoti : 3z8'60. Alpiuj 8ol'75. hima-i.uranyi blż 60 Ak
cje orassiego I'ow setm eifi aó70*— Lcaj turocKia 

,1 - jo. Kable 264*—. okoda 5'i0'6c. Akcje galic dauzo 
aipotecAnego 0—*—.

04poicoieaia. Hl»be.
SerUn. 22 maja. poraaaa.1
Akcje .reaytowa -00-7f Tcw 4j _oato. t 18o k5,
daposooie ue: ailne.

Giełda warazawska.
Warszawa, 22 maja
4-oroceutof a renu rosyjska o ł‘, 0 rb.; p.em'ówka a 

ISbl1 roku —•— rb,; piom'0wka i  lstitt roko —•—; 
4‘1,-ptoo. obligacjo m. Worsaawj 22-35; &-proc. pozy- 
ctka losyisaa i  emisy 36-lu rb,; 6-proo. pozyeska Ii 
emisy; 37o-50; 1,1,'auheckie 330-—; 4-oroo. listy ziem
skie 86-9b, 4 |t-prou. li.ty ziemskie Ł2-40 rb.; 5-proo. 
listy miasta Ware-tawy 96-15 rb.; 4'1,-p.oopntow-} listy 
m.asta Warszaw) 91-35 rub.; 41/,-procent, .lsty łódikie 
88-45 rut).; akcj, miasta Lodzi 88*80 rb., ikcye Banku 
hanuiowego waf&zawfeiago 438--— rub.; ^aarownił 
375*— ih . Staraehowioo 267'— rt„  L*lpop> 144*— rb.j 
rtudzki 1111-—; iiaw-e.ae 38o-— rb.; Zy.a-dó*- 297-50 
rb.; Fatiiów 156"— rb., 6-proo. piotrkowskie 92-— rb.; 
iknman-Szwede 380"— ; Bs.iia 46*26

Giełda zbożowa
Budapeszt, 22 r-~.ii. — Targ zboion-,  
jdsz lor ea kwiecień 12-3 6 do 3 2-17; puenica na mai 

11-32 di 11-33; pszenica lsl patdziornik O-— do 0.— : 
*yto na ma; 9-41 uo 9-‘2 żyto na pażuzierniL 0-- 
do 0-—; owie- na Laj 7*72 do 7*73; owies ra pa- 
Idziemik 6-33 do 6 39; kukurudzr nt lipiec 6-óS do 6-69; 
kukurudza na sierpień 6-65 do 6-36; rzepak nu rierpied 
.4*06 di 14-15 

Oferty mie-ne, ohęó kupna mierna usposobieniu Bp o* 
kojne, pochmurno

źródło lecznicze zawierijąco bor i lit nadaje się zna- 
l.oiaicie przy cierpieniach norek i pęchorza, przy 
dnie, moczówce cukrowej, (donicy, jasotez przy nie
żytach narządów oddechowych i *rar ienia. ilłówce 
Bbłady w Krakowie: J. Weutzel, Kanst- Wisznie

wskiego, Nistęp.0 N, Traums syn.
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U. P a n n a
posiadająca egzamin z tauhunkowości państwo
wej, praktyką w instytucji finansowej i nota- 
yalną, pisząc i na ms szynie, poszukuje odpo 

biedniej porady w Krakom ie, przyjmi. też po
jadę bony. Zgłoszenia pod X. X. ł.5. pasta >e 
*łant“ Z m or, za okaz, kwitu inser. 4067

po sprzedania
w 'ednrj z przyłączonych dzielnic Krakowa 
(najruchliwszej) jest dc sprzedan:a, względnie 
do wydzierżawienia parcela i.00 sążni Q  wraz 
z budynkami "łużącemj obecnie na składy wę
gla z instalowanym wod iciagiem, nadająca się 
na składy ma-teryałów budowlanych, sprzedaż 
wapna etc. Zgłoszei '.a: Dębniki, ul. Kościuszki, 
naprzeciw kapliczki skłud węgla. 4055 1 3 •

Poszukuję społnika
z kapitałem 4000 kor., do -entownrgo kupna 
domu. Kapituł przynosić będzie na czysto 15%. 
Zgłoszenia pod S, 600. poste r e e Kraków, 
za okaz. kwitu inserat. . ... 4079 1 3

Poszukuje sie

do znakomicie 
masarskiego z 
szyny pedzone 
10—20.000 kor. 
me nabyć całe 
Zgłoszenia pod 
za oicaz. kwitu

prospemjąćago przedsiębiorstwa 
najnowszem urządzeniem (ma- 
siłą e'ektryczną) z kapitałem 
Reflektaut może też ewentual 
przedsiębiorstwo na własność. 

N. » .  26. poste rest. IL-akÓw, 
inse.at. 4063 1 3

S k lep  z  p o k o jem , z pięknem o) nem. 
wystawowem, na narożniku bardzo oży
wionych ulic Długi j i Krzywej, blisko 
plant nadający się na modniarstwo, 
krawiectwo, towary łokciowe, sukna, ka- 
pelasznictwo, kwiaciarstwo, towary ga
lanteryjne lub binra i t. p. : 4058 i 3

Kisiuwni1' gorzelni
żonaty, inteligentny, z wszechstronni- 
znajomością ruchu, obznajomiony z go
spodarstwem i prowadzeniem młynów, 
poszukuj o posady. Rekomendacye naj
lepsze. Zgłoszenia listowne przyjmuje 
Adm., „N. Reformy" pod St. W .1 4092 i  3

We wtorek
t. j. 23 n>a]a i dni następnych 
odbędrie się Licytacyjna sprze
daż różnych towarów bława- 
tnych w Podgórzu, przy ulicy 
Krakowskiej L Ł 4056

SALON SZTUKI
w 3alach magazynu fortepianów firmy:

a . G abryeiska
R y n e k  g tó w n y  3 5  (K rz y s z to fo ry ) .

Dzieła najwybitniajszych maiarzy polskich.
Salon otwarty od godziny 9— 7 wieczór.

W niedzielę i św ięta zamknięty. 
5971 W stęp  b e z p lc tn y . 5 o
Sprzedaż także na spłaty do 20 miesięcy.

I I
dom piętrow y, 2p aoitcaoyi z piekarnią konce- 
ayonowa u  i  i  sklepami, przy ulicy ruchliwej 
w Wielkim Krak.wie, dający wysoki procent 
;za 4 4.U00 kor. Wiadomość btunisław Ropski, 
Fraków, ul. Szewska 1. 26, dom dla handlu 
i  'rzemysłu, Biuro konc. przez c. k. Namie
stnictwo. 4062

Powozy półkryte
i  wózki resorowe lekkie, na jednego lub parę 
koni, wykonane starannie weaług najnowszych 
wzorów łanio do sprzedania u Stanisław* Szy
miku, lauierniko powozów w Krakowie, nlica 
Niecała 4. ' 4061 1 6

Do interesu intratnego, od kilku lat dobrze 
prosperującego 4083 1 3

IHniukaje 9  sjiiia
w miejsce zmarłego jednego ze spólników. Ka
pitał potrzebny około 10.000 kor. Fachowość 
nie jest, wymagana. Najodpowiedniejsi refle- 
ktam i b. właściciele dóbr. dzierżawcy lub prze
to jdłowej. Wiadomość. Dom handlowy i biuro 
kuiicesyon iwane rrzez c. k. Namiestnictwo Sta
nisław Ropnki w Krakowie, ul. Szewska 26.

Fabryka toIaikr^w poszukuje

ZASTĘPCY
Zgłoszenia, tylko listuwTiO pod 
adresem: Fabryka »Iskra« w 
Krakowie. 4065 1 3

Apteko J. Niesiołowkieso
ui Tarnowie

poszukają zaraz a s y s t e i i t u  lub m a .
gistra. 10691 3

Przy

stacyi Podgórze-Wisła
na Zabłociu

są do w y n a ję c ia  lub do sprzedania 
z^ b w ’r w a n ia  fa b r y c z n e  (dawna 
szpagaciamia) składająca się z dwóch 
wielkich hal, domu maszynowego, ko
mina fabr., kilku ubikacyj administi1. i 
miaszkań, nadające się na przedsiębior
stwo przemysłowe lub składy.

II tf la sn y  to r  p r z e m y s ło w y  11
Zgłoszenia pod adresem Przemysł 

towarów żelaznych w Krakowie, telef. 
Ni 131. 4075 1 2

miedzią, 035 iikiem, blachy Żelazn^ pocynku waną z; gwaramiyą
W . K osyttarsflfi, K ra k ó w . S łyn ek  2 4 .

3323 8 10

TURBANY

PoszM  pofiłozn
używanego, w dobrym stanie. Zgłosze
nia listowne pod J. K. przyjmuje Ad- 
nimstracya „N. Reformy". 4077 l  3

Cl ' 1  ■ K iJB/Sb starsza, szukamiej- 
WW U  V  łrw CS. SCa gospodyni. Zna 

się wybornie na kuchni. Majesua poste 
restante Kraków. 4070 i  2

poszukuję znajomości
* osobą lub rodziną dla podtrzymania 
konw ersacyi w języku angielskim. —
Piszczek, Szlak 37. 4081 i  3

<4

»»
przy browarze, bufet z koncesyą i po- 
trzebnemi urządzeniami, 2 kręgielnie, 
plac tenisowy, kioski, oświetlenie elek
tryczne, da w y d z ie r ż a w ie n ia  za r a z  
p od  b a rd zo  ly g o J n e m i w a r a n -  
kasai.

Zgłoszenia- Zarząd browaru w Dzi
kowie, p. Tarnobrzeg. 4039 1 3

Gzereżnłe
słodLie wieikie, jędrne, 5 kg. 3 kor., groszek 
zielony kalarepę i wszelkie wczesne arzyny 
za 2% kor wyszła S. M u lle r, Kiskanhaias,
(Węgry). - 4066 1 10

Salon Mód
H. Szermanówny

S z e w s k a  7 ,  I  p . ,
poleca wielki wybór k a p e lu s z y  pary
skich i wiedeńskich. 2580 17 20

Sprzedam  majątek
ub zamienię na kamienicę w większem mieście. 

Obszar 200 m—gów, ziemia pszenna, położenie 
malownicza dwór o kilku pokojr.cli, na wzgó- 
.zu, budynki dobre, staw, 13 km od tacyi Tu
chów, poczta, telegraf 4 kim, — Wiadimość: 
zSuwarrf poste rest. T uchów . 3793 6 10

Jak również wszelkie - 
Inne pod
włosy - - -  - -  - -  -

P O T K N I A Ł Y
Cena za sztukę od 70 hal. Najnowsze modele. Szczotick, 
Lustra, Grzebienie 1 Pennmy na w a g ę ............... poleca

L. K O R Z E N IO W S ł  I
w Krakowie - - - - ulic R o ys M a  L  2 7
3464 (Wysyłki na prow.ncyę o i — otaie). ' 4 0

M ną jest pożyczka
42.000 kor. zaraz, po bankn na majątek ziem
ski. — Wiadomość: J u n o s z a  poste restante 
TnchÓW. 3797 6 6

Gamttur
staruświeck: cL dębowych mebli, w doskonałym 
stanie, bardzo pięknych, z la itrem, jest do sprze
dania. Służyć mo B do salonu, biblioteki lub 
męskiego pokoju. Wadomości zasięgnąć i oglą
dać można przy ul. Garncarskiej 24 I p. (kla
sztor) od godz. 10—5 po poł. 4040 2 3

XIII. Walne Zgromadzenie
Krajowego Związku Przemysłowego

we Lwowie
odbędzie się d n ia  3 0  m a ja  Ib. P- o godzinie (i wieczorem 
w lokalu Związku przy ul Kraszewskiego 1. 5 z następującym

Poitątaklei i dziwimy u i;
1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i zamknięcia rachunków za rok 19x0,
2. Odczytanie protokołu z lustracyi,' dokonanej przez Związek Stowarzyszeń 

zarobkowych i gospodarczych; 1 ’ 1 ; - -
3. Sprawozdanie Komisyi rewizyjnej Walnego Zgromadzenia z rewizyi bilansu 

i wniosek udzielenia Dyrekcyi absolutoryum,
4. Wniosek Rady Nadzorczej w sprawie rozdziała czystego zysku;
5. Wybór uzupełniający do Rady Nadzorczej;
6. Wybór Komisyi rewizyjnej;
7. Wnioski i interpelacye.

Prezes: 
M y o i e l  s k i .4087.

Pożyczki os^tet©
na l  d: 6% od 200 kor. począwszy, bez porę
czycieli, na raty miesięczne po 4 kur. dla orób 
każdego stanu, seybko i dyskretnie przeprowa
dza Filip Feld, Dom bankowo-giełdowy, Juda- 
pe»t VII.. Rśkoczi-ut. Nr. 71 3721 8 8

Własne
wyroby!

Własne
wyroby!

' P o in o M i
dla P, T. urzędników, w ogólności profesorów, 
nauczycieli, oricerow, adwokatów, notaryuszy, 
lekarzy, inżynierów, księży i straży skarb, od 
nadsir, za kondjktem i bez. załatwia informa 
cye w sprawie ubezpieczenia życia, odzieli: Re- 
pre: ntacya „ ń ea m łen  V ere in a M Lwów, 
ii. Kopernika 28, II piętro 3647 8 13

B l u z k i
szlafroki, Jialki, kostyumy
p l Ó C !C im e  ostatniej nowości, z po
wodu m»łyrh wydatków, sprzedaję po 

niższych cenach 3573 3 8
E. iSTE^M, S z e ro k a  10.

M e b l e  k u c h e n n e
przedpokojowe, paki na węgle paten
towe, zmywalnie najnowszego stylu, 

poleca

E. Plessner, Kraków
626 Szewska 2 1 , I. piętro. 48 43

ha leli ń i ! ś  lo inaiia:
W Babicy koło Rzeszowa »1w ó f  

z parkiem i kąpielą rzeczną w bardzo 
ładnett. położeniu, 2 kim. od stacyi ko 
lejowej oddalony, 9 do 14 ubikacyj, 
osobno dla służby; kompletnie umeblo
wany, z pościelą. Cena 800 dc 1000 
ko~on, zależnie od ilości zajmowanych 
poku, za sezon do 1 października.

W Nowej Wsi pod Czudcem l  kim 
od kolei 2  i t t i e s z K a a i a  pc 3 po
koje i kuchni z ogrodem spacerowym: 
umeblowane, cena po 300 kurou za se
zon do 1 października. 3904 7 10

Zgłoszenia uprasza się nadsyła*5 pod 
adresem. Zarząd dóbr Czudec (p. mco).

J a r a  M a n a t o w t c z
sklepy własne:

Lwó^/, Kraków i Prsemyśl
poleca: 1734 12 o

Prawdziwe mleko ogórkowe 1 korona*
I P raw d ziw y  K rem  o g ó rk o w y  1 k o r . 
i P raw d ziw y  P u d er  o g ó rk o w y  1 k or .
1 P ra w d ziw e  M ydło o g ó r k o w e  1 k or .

O d z n a c z o n e  s r e b r n y m  m e d a l e m  o, k Mlnistnrstw? handlu.
Do wydelikacenia i upiększenia twarzy. Znakomite, prawdziwe, naturalne. 
Oprócz w sklepach własnych wszędzie do nabycia. Żądać wyraźnie tylke

; wyrobu

jana iiamTOwicaA.

Kominy
fafe ryczne 196 24 0

buduje
Inź. Roman 2. Ciesielski
Warszawa, kokotow ska 54. 
Kraków, ulica Batorego 2B. 

Telefon 1P79.

Do l i t n ^ k  i m ie js c  k a p  e i  i
wysyła książki odwrotną pocztą w osobnych umyślnie na 
to sporządzonych skrzynkach. zn?na; w najnowsze dziewa 
tak naukowe; jak i beletrystyczne bogato zaopatrzona 
wyzoźyczalnia p .!.: i. GumpiOWiCZ, w JŁ ttik p w ie ,
1 nl^nsieHhde pk z f płaci Y3*?. ŚwięiycSi L 2.

3340 4 0

artystycz. Polskich Malarzy
Wielki wybór ,

(■iągłe nowości 
385a 20 :: :: Najtaniej

» hflbdiu Teofilo Eoknero
Kraków, Długa 4 (obok apteki).

O g l o n r a l e -
Elektrownia miejska w Krakowie roz

pisuje niniejszem dostawę węgla na czas 
od 1 iipca 1911 r. do 31 marca 1912 
w ilości 500 wagonów. Warunki ofertowe 
można otrzymać w biurze Elektrowni. 
Oferty należy złożyć najpóźniej do to in

Do Sprzedania
ka&c ogniotwałn Nr. 3, i 4 pary portyer jedwa
bnych oraz różne meble w dobrym stanie, tu
dzież srebro na 12 osób. Katolicki handel ul. 
św. Jana 14, sklep. . 4062 1 10

T Krynicy piękna willa do sprze
dania luu wynajęcia na 

ca,o lato. — Adrei: Zarząd willi „Zacisze" 
w Kiynicy. i 4086 1 3

( J b j z b ć
potizebny 4o handla korzennego A. Tu.aidaj- 
skiego w Jaros*awiu. 4084 1 3

' Mont 4 polak
umeblowane i kuchnię do .yynajęcia na letnie 
mieszkanie, oadaione 25 mtr. od lasu. a 300 
mtr. od wody Dunajca. Poczta dochodzi co dzień. 
Nabiału można dostać na miejscu- Bliższa wia
domość u Jakóua Pastora w Ludźmierzu, p. 
Nowy Targ. \ 4085 1 2

6 7 1 1  . A  A n i n i d f  jakiegokolwiek uczeń 
w £ U K a  d  j  Ki. szkoły przemysł,
(z ładnem pismem). Zgłosz pod „Praca“ posto 
rest. Kraków, za okaz. kwitn ins. 4076 2 3

; Maszynista gzolnowmy
z.iający sie dobrze na instalacyi osw.etlania 
elektrycznego, z egzaminem operatorskim, po
szukuje posady. Wiadomość: Prajciszek Richter, 
Ludwinów. 4057 2 3

pod Ojcowem. Najpiękniejsze 
. . . . . . . . . . .  . . . . . .  letnisko w Królestwie: góry,
groty, la t, rzeka. Pensyonat lużyniorowej Szo- 
ka'skioj. 4010 2 11

Nauczycielka
z matmą, patentom nauczycielskim, oraz egza
minem państwowym z ronzyki we Wiedniu, 
przygotowuje do klas wydz., seminar. n.ucz., 
i liceów, uczy wyższej muzyki i przyjmuje k n- 
W3rsacyę niemieccą i fran:uską, Ml W. 999. 
poste rest. Krabów. 4074 1  3

Masło
aesciowe i kuchenne,, wysyit. pocztą 
Mleczarnia Jana Kędziora w Borzęcinie.

3895 2 3

Skfeo masarski
filia u ruohiiwej ulicy jest do sprzedania. — 
Wiadomość w „informatorze’1, ul. Wiślna 2, 

3871 8 10

Kilka obszernych 
sklepów

odpowiedn:ch na wytworne interesy, lab biura 
przemysłowe z ga eryami i składaj ii podziem
nymi w śródmieściu w Krakowie do wynajęcia. 
Wiadomość w Zakładzi 1 przemysłu cudowi mego 
ul Basztowa Nr. 18 Nr. telef. 173. (od godz. 
10 do 11 rano i od 5 do 6 po poł.) 4020 3 3

Potrzgbiia paitna
starsza, rutynowana, do eks- 
pedycyi. Cmhieniia Adoiau: Pia
seckiego w Krakowie, Dinga 10.

. 821 2.1 0 -

l i n i a  i i B i i i i

Duthalterka
stenegrafistka i pisząca na maszynie, 
potrzebna zaraz na wieś. Zgłoszenia pod 
A. B. 500 do biura ogłoszeń Sokołow
skiego, Lwów, pasaż Hansmana. 3905 6 6

ze ozkołą handlową, znająca język nie
miecki, korespondtncyę, książkowość, 
oraz biegle pisząca na maszynie, poszu
kuje posady. Zgłoszenia pod A. K. do 
Administracyi „N. Reformy-* 3950 3 3

P u s z u k u k  c h ło p c a  7
do nauki masarstwa Michał urzewieckl,
Lwów, Sapiehy L 21. 3967 4 8

i Sklep korzenny
przy ruchliwej ulicy jest do sprzedania. 
Wiadomość: L. P. poste rest. Kraków.

3993 3 3

2 to 3 pokoje
frontowe z przedpokojem i "uchnią, na III p., 
front od ul- Grodzkiej, wejście Senacka 9, zaraz 
do wynajęcia. Swieżu odrestaurowana. Wiado
mość u włsśo. SenacK? 9, II p. 39y9 3 3

dzielna w stenografii polskiej i niemie
ckiej i w pisaniu na maszynie „Idea1**, 
obeznana z manipulacyą 1 urową, znaj
dzie natychmiast umieszczenie w wię- 
kszem biurze w Kraaowie. Oferty z od
pisami świadectw, fotografią i podaniem 
warunków wnosić należy pod „Inteligen- 
cya*' do biura wszelkiej reklamj „Prin- 
^ipia“, nl. św.. Murka 21. " ' 4025 2 3

Na lato
do wynajęcia pokoj jedei iub dwa, w miejsca 
jai ’zo ładnm i „aro ..•en , z utrzymaniem — 
Wiad.: Kraków, Strzelecka 17, parter r a  lewe* 

4031 2 4

fili i' S 7?r,|7 p01̂  korzystnemiLJ,J Lm L wainnkami z po
wodów familijnych dobrze prosperująca 
d ro g u ery a . Wiadomość blizsza pod: 
Droguerya w Dębicy. ! 403? 2 e

ty wynajęcia
3 potoje, kuchnia, trzy kilometry od Rraxow», 
blizto itacyi kolejowej. Wiadomość — Kraków, 
ni. św. Sebastyana 19. r 4039 2 2

Koncyplenta
katolika, z egzaminem adwokackim lub prawem 
do Biibstytncyi, poszukuje adwokat w Krako
wie. Pecsya 206 not. Pobana do objęcia w m&ju, 
czerwcu lub od września. Zgłoszenii oisemne 
pod S 6 pizyjmuje Gt. Agencya Dzienników 
i Ogłoozeń, Kraków, Sławkowska 2. 4004 3 4

S u b j e k t a
zdolnego ekspedienta, oraz ekspedyentki 
poszukuje Skład herbaty, wyrobów ja- 
pońskicn oraz srebra i platerów Ag. 
Lisowski, Kraków, Sukiennice Nr 23.

'  4071 2 3

sprzedania
benn i pancerz francn3«;ich kirasyerów, jatagan 
japoński Kościany, karabela, Klarynet uboj, lo
downia mała i obrazy. Handel mebli i różnych 
rzeczy, nl. św. Jana 14, sklep. 4022 3 3

L. 468, *013 2 3

M e it  A M  .
poszukuje posady u adwokata na pro- 
wincyi. Posadę może objąć natychmiast. 
Zgłoszenia przyjmuje: adw. Dr Wł. Wę- 
drychowski w Mszanie Dolnej. 4012 3 3

obszerny z mieszkaniem przy ul. Zwie
rzynieckiej 1. 10 do wynajęcia od I-go 
czerwca b. r. Wiadomość u stróżki.

3943 3 3 - .

1 czerw ca k f .
4051 1 3 D y r t k c y a .

K in  M o M  ^CPi
łun .ałość około 120C- sążni, z uchwaloną jej 
nigulaoyą i do niej ulicy, za przystępną cenę 
no sprzedanie Wiadomość: Półwsie Zwierzyniec, 
ul, Mickiewicza 9, piętro. 3848 5 6

P a n n a
starsza (sierota), z dobrej rodziny, wy
kształcona, praktyczna, oszczędna, zna
jąca się na gospodarstwie domowem, 
mające, wyprawę i całe urządzenie mte- 
szkama, nie mając znajomości, pragnie 
tą drugą poznać mężczyznę od lat 40, 
na dobrem stanowisku, z prawym cha
rakterem, w ceiu matrymonialnym. Miej
scowi mają pierwszeństwo. Dyskreeya 
zapewniona pod słowem honoru. Na listy 
anonimowe nie odpowiada się. Listy u 
prasza się p •zesłać najdalej do 2b maja 
pod literami J. W A. poste rest. Kraków, 
za okazaniem kwitu inser. 4017 2 2

K o n k u rs
Dyrekeya Krajowej Szkoiy Mleczar

skiej w Rzeszowie rozpisuje niniejszem 
konkurs na posadę in stru k to ra  se™-
karZ8j Obowiązkiem instruktora bę
dzie w pierwszym rzedzie praktyczne 
prowadzenie techniki serowaiskiej, jako- 
też wyszkolanie kandydatów (uczniów) 
na samoistnych serkarzy.

Płaca instruktora wyniesie w pierw
szym roku 1800 K rocznie wraz z mie
szkaniem w naturze, lub też ewentual
nie odpowiednim dodatkfem na mieszka
nie. Posada będzie nadana na razie pro
wizorycznie z odpowiednia terminem 
wypowiedzenia.

Kandydaci którzy mają zamiar ubie
gać się o tę posadę, winni wnieść po
danie do Dyrekcyi zakładu najdalej do 
15 c u er w ca  b. r. z dołączeniem na
stępujących alegatów.

Metryki chrztu, -świadectwa ukończo
nej szkoły mleczarskiej, serowaiskiej, 
św.adectw p ran tyki zawodowej, sprawo
zdanie z dotychczasowego zatrudnienia, 
a w szczególności praktycznych zajęć 
y, zawodzie serowarskim, dowodu znajo
mości języka polskiego —  w słowie 
1 piśmie,

ściślejsze obowiązki instruktora poda 
na życzenie Dyrekcja szkoły

Równocześnie zaznacza się, ze będą 
brane pod rozwagę tylko podania ta
kich kaudydatów. którzy rzeczywiście 
posiadają warunki na dobrych instruk
torów, podania kandydatów posiadają
cych krótką praktykę zawodową lub też 
za małe wyszkolenie będą stanowczo 
nie uwzględniane.
Z D yćkcyi krajowej szkoły m leczar

skiej w Rzeszowie.
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